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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Minister wyznań i oświaty zamianował 

królewsko-pruskiego inspektora dla budowli 
lądowch w Hildesheim , Zygmunta G o r- 
g o le w s k ie g o ,  dyrektorem państwowej szko­
ły przemysłowej we Lwowie.

~ ?      — ---

CZĘŚĆ KIEURZĘD OWA

Lwów, 27 stycznia.

Rossya, pozostawiwszy na razie w spo­
koju Turcję z ciągłemi upomnieniami o Wy­
płatę reszty odszkodowania wojennego i za­
chowując sie bez przerwy biernie wobec Buł- 

poczęła w ostatnich czasach objawiać 
spotęgowaną niecheć dla Rumunii a wyrazem 
tego są coraz natarczywsze reklamacye z po­
wodu zatrzymania przed dwoma jeszcze mie­
siącami przez rumuńskie władze sanitarne 
okrętu rossyjskiego „01ga“. Jeden z głównych 
organów petersburskich, stwierdzając takt 
nadwerężenia dawnej rossyjsko -rumuńskiej 
przyjaźni, tłómaczy go te in , iż Rossya wiom 
dzisiaj w Rumunii niebezpieczną i trudną nu 
pokonania przeszkodę dla tradycyjnej wseA, 
dniej polityki rossyjskiej. Nie da się zaprze­
czyć, że uwaga ta jest uzasadnioną, albo* -,em 
polityczne i militarne położenie Rossyi nad 
dolnym Dunajem, zmieniło się bardzo na jej 
niekorzyść od ostatniej wojny tureckiej. Da­
wniej Rossya oraz R um unia, stojąca w sto­
sunku zawisłości do W. Porty, były związa­
ne wspólnymi interesami, oba bowiem te 
państwa uważały Turcyę za wspólną swoją

nieprzyjaciołkę. Od czasu wojny r. 1877/8 
Rumunia stała się państwem, niepodległem i 
nie ma też odtąd żadnego powodu prowadzić 
wrogiej wobec Turcyi polityki. Natomiast 
nasuwał się nie jeden powód, który nakazy­
wał jej w caracie właśnie upatrywać natu­
ralnego swego przeciwnika. Ujawniające się 
z biegiem czasu coraz wyraźniej przeciwień­
stwa między rossyjskimi i rumuńskimi inte­
resami, nakłoniły ostatecznie Rumunię do 
szukania oparcia u środkowo-europejskich 
m ocarstw, których polityka ma głównie na 
celu utrzymanie istniejących stosunków i za­
bezpieczenie pokoju. Nie wchodząc w to, o 
ile prawdziwemi są doniesienia, jakoby nie­
dawny pobyt kierujących rumuńskich mężów 
stanu w Wiedniu i Berlinie, pozostawał w 
związku z kwestyą przyłączenia się królestwa 
do trójprzymierza, to jedno należy stwierdzić, 
iż Rumunia, która dawniej postępowała za­
wsze za rydwanem rossyjskim , od lat kilku 
nie tylko jest szczelnie zamkniętą dla wpły­
wów polityki petersburskiej, lecz poczyniła 
potrzebne zarządzenia, aby w danym wypadku 
mogła tym wpływom oprzeć się skutecznie. 
Nad Newą wiedzą bardzo dobrze przeciw ko­
mu głównie Rumunia starała s:" zabezpie­
czyć, obwarowując silnie linię Prutu i ota­
czając wieńcem znakomicie uzbrojonych for­
tów Bukareszt. Tein to tłómaczy się obecna 
niechęć Rossyi do Rumunii. Dalej nie mogą 
w Petersburgu ukryć niezadowolenia z tej 
racyi, że Rumunia organizuje na morzu Czar­
tem  i Dunaju flotę wojenną i że stara się 

, uzyskać od W. Porty chci iaż do ąd bes-j 
vUoeeznie — tal-U prorcgni. wy co aj r r? 

pływu swych okrętów przez Bcsior, jaKit 
powiodło się niedawno uzyskać milcząco dy- 
plomacyi rossyjskiej.

0. k. Rada szkolna krajowa uchwaliła 
ua posiedzeniu z dnia 23 s ty c z ^  r.:

1. Wyrazić Tomaszowi P«i ;kimnu , 
stałemu nauczycielowi 6- klasowej koły lu­
dowej w Śniatynie, pełniącemu oowiązki 
przy I-szej 4-klasowej szkole lucm w Ko­
łomyi, przy sposobności przejścia stały
stan spoczynku, uznanie zad łu"  ią i gor­
liwą służbę nauczycielską.

2. Wyrazić Stanisławowi V\ dylewskie­
mu, właścicielowi dóbr w Marku ;\vej, u- 
znanie za ofiarność na rzeez tan*, j —3j szko­
ły ludowej.

3. Zatwierdzić wybór ks. Obr,*, .nta Ko- 
lankowskiego, gr. kat. proboszcza w Wehjzi- 
rzu, na delegata Rady powiatowi . c. k. 
Rady szkolnej okręgowej w Dolin i wybór 
dra Leona Bersona na reprezente Religii 
izraelickiej do c. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Nowytn Sączu.

4. Zatwierdzić nominacyę 1 .azimie- 
rza Łazarskiego, proboszcza w L: aanowej, 
na delegata kousystorza biskupi >g Tarno­
wie, do c k. Rady szkolnej okrę> , j w Li­
manowej.

5. Wyznaczyć Hilarego Do oskiego,
nauczyciela kieruj. 4-kl. szkoły w > iverayśla- 
nach, drugim reprezentantem z? nauczy­
cielskiego do c. k Rady szkolnd go* i
w " "arm Ji

•idiia Piechotę du gimnazyi m sw. v; ,r
Krakowie i Józefa Szuszczyńskiego dla gi- 
mnazyum w Brodach.

7. Zamianować : Stanisławę Pazdanow- 
ską młodszą nauczycielką 6-kiasowej szkoły 
żeńskiej w Nowym Sączu; Emiliana Puszka- 
ra, nauczycielem szkoły ludowej w Kośeiaszy- 
n ie ; Eugeniusza Kubrychta, nauczycielem 
starszym 4-klasowej szkoły na Łanach w

Stry ju ; Jana Ćwioka, nauczycielem szkoły 
ludowej w Glirisku Polskim ; Józefę Schwa- 
benthaunównę, nauczycielką młodszą 2-kla- 
sowej szkoły w O lpinach; Ambrożego Bą- 
czewskiego, nauczycielem szkoły ludowej w 
Markuszowej ; Leona Blecharza w Desznie^
Waleryę Miterównę, nauczycielką młodszą 
2-klasowej szkoły w Skołyszynie; Karolinę 
Kiełbasównę, nauczycielką w Sowinie ; Jana 
Czekańskiego w Szebniaeh; Konrada Wilda
w Karlsdortie ; Piotra Łypaka w* Lubieńcach; 
Jana Filipowicza w SU pczałowie ; Stefana 
Hajmanowieża w Skowiatynie ; EumundaW i-
twickiego w Jabłonowie; Jędrzeja Kulczy­
ckiego, kierującym nauczycielem, a Jana Bi- 
huna i Onufrego Własyjczuka, starszymi nau­
czycielami w 4-klasowej szkole w Peezeniży-
nie ; Maryana Chruślińskiego, nauczycielem 
szkoły wydziałowej męskiej w Sokalu; Szy­
mona Węglińskiego, nauczycielem szkoły lu­
dowej w Buczynie ; Maryę Bienikównę w 01- 
chowie; Franciszka Zawiszę, nauczycielem
kierującym 3-klasowej szkoły w Wiśniczu 
Nowym ; Karola Madeja, nauczycielem star­
szym tejże szkoły; Ludwika Szredera, kieru­
jącym nauczycielem 2-klasowej szkoły w Woli 
Drwińskiej; Jana Krawczyka, kierującym 
nauczycielem 2 klasowej szkoły w Rzegoei- 
n ie ; Leona Barbackiego, nauczycielem star­
szym 6-kiasowej szkoły męskiej w
Sączu; Antoniego Dom... 'kiego, nauczycielem 
5-kl. szkoły męskiej w I udgorzu.

8. Przyznać Michałowi Ohrupo" 
r .nsto ni naucr ciek ► t i

u*
U C  -Li '  » M  '■■ł 1.*<J ^

J. Zorg.mizow szke^, lnd„ . ., SL
szowALch . powiał W a: Fwice d l  wrze
śnia b. r . ; w Luczy , powiatu Kołomyj;.,, od 
1 września 1894; w Falezy, powiatu Wado­
wice, od 1 września 1895.

10. Przekształcić od 1 września b. r . : 
szkołę męską w Trembowli na 6-klasową; 
szkołę 2-klasową w Iwankowie, powiatu 
Borszczów, na 3-klasową; szkoły ludowe:

17)

J E S T E M .
P O W I E Ś Ć

IV.
(Ciąg dalszy).

— A przecież w malowaniu natury, 
pan jesteś wybornym realistą.... - wtrąciła 
Janina.

— Tak! — zawołał August — realistą 
takim samym, jak ci, co mię otaczają. W e­
dle z góry ułożonej zasady, chwytamy nie­
które szczegóły wiernie.... pod niektórymi 
względami staramy się o ścisłość niemal fo­
tograficzną. No, : cóż z tego?... ® T T 01’ 
powtarzam, zbratania się z przyrodą, dokła­
dnego jej zrozumienia i odczucia.... brak nam 
prawdziwej miłości tej natury, którą przed­
stawiamy. Obchodzimy się z nią tak , jak 
chirurg z ciałem pacyenta, robiący na niem 
doświadczenia.... Próbujemy, doświadczamy: 
tak a może inaczej, w ten lub inny sposób; 
może to pomoże, a może co innego. I brnie­
my w kolorystyczne efekta , coraz dalej, -y 
gdy jeden, wielki, nienaśladowany przed nami!

Podniósł głowę i szerokim ruchem ręki 
wskazał na przestwór niebieski, rozciągający 
się nad ich głowami.

Słońce podniosło się już znacznie ku 
południowi i oblewało ca ły  horyzont jaskra- 
wem światłem, — błękit blednął pod tą siłą 
promieni, pokrywał się jakby mgłą białą, 
przejrzystą. Gdzieniegdzie u krańców widno­
kręgu ukazywać się poczynały chm urki, le­
niwie wlokące się i jakby nieśmiało groma­
dzące się razem. Jakaś siła nieodczuwana w 
dole, pociągała je ku sobie — może do ry­
chłej walki z tymi promieniami, by je po­

kryć i zgasić.... Była cisza w powietrzu — 
dusznem, gorącem.

Mimowolnie, idąc za gestem Augusta, 
Janina podniosła głowę i długą chwilę stali 
oboje w milczeniu, wpatrzeni w dal, dziwnie 
przejęci tym widokiem, tak codziennym, któ­
ry jednak pod wpływem wrażenia chwili uka­
zał się im w całej pełni swego majestatu i 
nienaśladowanego uroku.

— Nie wiedziałam -  ozwała się wre­
szcie ona, cicho , poważnie — że pan jesteś 
takim zapalonym miłośnikiem natury.... Nie 
wiedziałam....

I urwała. A on teraz patrzył na nią, 
idącą obok niego, z dziwnym, niezwykłym 
wyrazem w pochylonej twarzy i całej postaci. 
Nie było to już owo zawstydzenie chwilowe 
a urocze, jakie nieraz przed tem dostrzegał 
w niej August, lecz jakby smutek przenika­
jący całą jej istotę, pod którego wpływem 
nawet ruchy jej, zwykle żywe, stanowcze, sta­
wały się miękkie, powolne, łagodne.

Szli dalej wśród atmosfery jasnej i co­
raz bardziej upalnej, zdyszani, nie zdający 
sobie sprawy gdzie i po co idą? upojeni nie- 
zwykłem wrażeniem, odurzeni skwarem pro­
mieni słonecznych, jakby nieświadomie gnani 
ich siłą.

— Aby coś dobrze rozumieć — ozwał 
się po chwiii Orecki, zwolna, głosem stłu­
mionym — potrzeba to ukochać. To pewnik. 
Nie rozumiemy natury, nie odtwarzamy jej 
należycie, bo jej nie kochamy tak, jak za­
sługuje na to. Znaczna część jej skarbów7 
staje się dla nas w skutek tego niedostępną.... 
Można wszakże kochać bardzo, wszystkiemi 
siłami duszy, każdym nerwem swej istoty, 
każdą myślą mózgu, każdem drgnieniem ar­
tystycznego" natchnienia.... można tak ko­
chać — a przecież nie rozumieć....

Janina podniosła głowę i słuchała, roz­
chylając nieco usta, jakby przerwać chciała, 
rozszerzając zadziwione źrenice, z wyrazem 
pytania.

A on wytężywszy całą siłę wzroku, 
którym chwytał, więził jej spojrzenie, pochy­
lił się nieco i dodał:

— Ja przecie pani nie rozumiem — 
chociaż....

Przeraźliwy gwizd lokomotywy przeciął 
mu mowę, zagłuszył ostatnie słowa. — Byli 
na placu przed samym dworcem centralnym, 
z którego dochodziły wołania, krzyki, gwizd 
pary, zgrzyt kó ł, odgłosy wjeżdżając)ch lub 
przesuwanych wagonów, — wszystko to zmię- 
szane w jeden , wielki chaos wrzawy.

Janina, która w czasie ostatnich słów 
Augusta oddaliła się była nieco od niego, jak­
by przerażona, — teraz rozpromienionym
wzrokiem patrzyła przed siebie na cały ten 
gorączkowy ru c h , który wrzał na placu 
dworca. Tłumy wychodziły i wchodziły, spie­
sząc s ię , krzycząc, — a ten ruch zdawał 
się Janinę pociągać ku sobie magnetyczną 
siłą.

— Chodźmy bliżej, chodźmy! rzekła 
pociągając Augusta za sobą w obręb dworca. 
Twarz jej promieniała , oczy rzucały iskry, 
nozdrza i usta drgały.

Na peronie ruch jeszcze większy. Jeden 
za drugim pociąg to przybywał, to wyjeżdżał 
w rozmaitych kierunkach. Tłoczono się do 
jednych wagonów, wysiadano tłumnie z dru­
gich. Słychać było okrzyki powitania, śmie­
chy, gniewne głosy podróżnych, nie  ̂ mogą­
cych się zoryentować wśród natłoku i wrza­
wy. Silny łoskot zamykanych i odmykanych 
drzwiczek wagonów7, wybijał się chwilami 
wśród tej wrzawy, z którą łączyło się mono­
tonne, jękliwe brzęczenie dzwonków elek­
trycznych, a od czasu do czasu donośny dźwięk 
sygnałowego dzwonu.

Janina, jakkolwiek potrącana ciągle 
przez spieszących się podróżnych, stała wpa­
trzona w7 ruch nieustający ani na chwilę.

— Wyrwać się ztąd ! wyrwać ! szeptała. 
Tam daleko, inny świat, inni ludzie, inne

wrażenia, inne powietrze.... Szczęśliwi ci, co 
odjeżdżają....

Orecki oprzytomniał dopiero teraz. Ja ­
ninę upajała wrzawa, w;śród niej zdawała się 
zapominać o całej prowadzonej przed chwi­
lą rozmowie. Jego drażnił natłok a krzyki do 
rozpaczy doprowadzały, budząc z niezwykłego 
nastroju, w jakim był z rana. Chciał już we­
zwać Janinę do powrotu, gdy nagle ona 
Zwróciła się sama ku niemu.

Schwyciła go za rękę, paląc przenikli­
wym wzrokiem.

— Pan przed chwilą nie powiedziałeś 
nic ? nic ? — spytała gorączkowo. — I  cisnąc 
mocno jego rękę, powtarzała ciągle pytanie:

— Prawda, nie powiedziałeś nic ?
Zdumiony, August bąka ł:
— Nie powiedziałem.... a raczej nie do­

powiedziałem, bo....
— I nie powiesz w ięcej! przyrzeknij 

mi to ! nie powiesz ?
Prosiła, składając ręce.
— Skoro pani zabrania....
—— Zabraniam, proszę, b łagam ! bo ina­

czej nie będę mogła uskutecznić tego, co mi 
teraz do głowy przyszło.... Szalona myśl, nie- 
powśeiągnione pragnienie.... światła, powie­
trza tej przyrody, o której pan z takim 
zapałem mówiłeś....

Spojrzała na zegarek.
— Zaledwie dziesiąta minęm. Do czasu 

zamknięcia Pinakoteki, zatem do czasu mego 
powrotu do domu, mamy godzin cztery. Za­
miast kopiować cudze myśli, chcę dziś mieć 
własne wrażenia. Jeżeli mi pan przyrzekniesz, 
że nie będziesz mówił tym tonem, jak przed 
chwilą, ani podobnemi słowami — to jedź­
my! - jedźmy nad Starnberskie jezioro.... 
Godzina drogi tam, godzina z powrotem — 
a dwie godziny rozkoszne na miejscu....

August słuchał i własnym uszom nie 
wierzył. Nie odpowiadał nic.

(Ciąg dalszy nastąpi).
Adam  Krechowiccki.



w Wiśniczu starym, powiatu B ochnia; w Czar­
nej , powiatu Ropczyce: i w Głęboczku , po­
wiatu Borszczów, na 2-klasowe.

11. Przyjąć do wiadomości sprawozda­
nie krajowego inspektora szkół z lustracyi 
szkoły realnej w Stanisławowie, i zatwier­
dzić jego wnioski.

Sprawy parlamentarne.

(Z  komisyi budżetowej).
Na wczorajszem posiedzeniu komisyi 

budżetowej Izby deputowanych , oświadczył 
P. Minister sprawiedliwości hr. Sehonborn, 
że wydał do prezydentów wyższych sądów 
krajowych rozporządzenie, mające na celu 
usunięcie niewłaściwości, jakie się wkradły 
ostatniemi czasy przy niektórych procesach. 
Przewodniczący rozpraw zostali wezwani, aby 
unikali wszelkiego sarkazmu w swych wywo­
dach, a wobec obrońców zachowywali się 
ściśle rzeczowo, karcąc jednak każde wystą­
pienie obrony, nielicujące z godnością i po­
wagą sądu.

Z Warszawy.
(Nowa cerkiew.)

Według doniesienia warszawskiego ko- 
respo denta .Mosk. Wied. , „dzięki gorliwym 
staraniom naczelnika k ra ju " , pomyślnym 
skutkiem uwieńczone zostały usiłowania wznie­
sienia nowej „wspaniałej cerkwi w centrum 
miasta, na placu Saskim“. (Już w roku 1891 
spodziewano się rozpoczęcia budowy tej cer­
kwi, ale wówczas minister Wyszniegradzki , 
ze względu na klęskę nieurodzaju i znaczne 
potrzeby skarbu, odmówił funduszów). Je­
żeli mamy wierzyć doniesieniu pomienionego 
dziennika, pan W itte przyznał już ze skarbu 
państwa na budowę cerkwi na placu Saskim
900.000 rubli, płatnych w przeciągu 18 lat, 
a więc po 50.000 rubli rocznie.

Korespondent wyraża nadzieję, że roz­
łożenie tej spłaty na roczne raty nie prze­
szkodzi natychmiastowemu rozpoczęciu bu­
dowy, i że znajdzie się łatwo instytucya 
finansowa , która , mając w ręku poręczenie 
skarbu, zaliczy całą sumę w kilku latach, 
oraz, że oprócz tego obficie popłyną składki 
prywatne. Co do tego ostatniego, nadzieje 
korespondenta doznają prawdopodobnie za­
wodu ; rok głodowy okazał, że na składki 
prywatne na cele publiczne w Rossyi zanad­
to liczyć nie można. i

Jakkolwiek ludność prawosławną, skła­
dająca się przeważnie, a raczej prawiń wy­
łącznie z urzędników i wojskowych, tworzy 
zaledwie 10 prc. ludności Warszawy, znaj­
dują się i tutaj trzy wielkie cerkwie, mianowi­
cie przy ulicy Miodowej, na placu Krasiń­
skich i na Pradze, a oprócz tego prywatne 
w pierwszem gimnazyum żeńskiem i w pier-

wszem gimnazyum męskiem przy ulicy No­
wy świat. W obec tego każdy przyzna, iż 
rząd na cerkiew w Warszawie pieniędzy nie 
szczędzi. Nawet korespondent Moskiewskich 
Wiedoniosti w tym względzie z rządu jest 
zadowolony, a wiadomo, że panowie ci w 
wymaganiach swoich dla Rossyan w ziemiach 
polskich skromnością nie grzeszą.

„Panamino“.
Sprawa nadużyć, wykrytych w zarządzie 

włoskich banków emisyjnych coraz większe 
i coraz bardziej skandaliczne przybiera ro­
zmiary. W włoskiej Izbie deputowanych 
wniesiono 15 interpelacyj w tej sprawie i opi­
nia publiczna coraz głośniej domaga się od­
powiedzi na pytanie: jakim sposobem nadu­
życia, popełniane chyba przez cały szereg 
lat, mogły pozostać niedostrzeżone? Wszak 
nie chodziło tu nawet o zwykłą instytucyę 
finansową, lecz o b an k i, mające prawo 
puszczania w obieg banknotów, które zatem 
szczególnej podlegały kontroli, a trzy razy mie­
sięcznie musiały przedstawiać wykaz sta­
nu interesów ministrom skarbu, handlu i rol­
nictwa i specyalnemu przedstawicielowi rzą­
dowemu, wydelegowanemu do czuwania nad 
prawidłowym biegiem interesów, mianowicie 
zaś nad tem, aby bank nie puszczał w obieg 
banknotów po nad przepisaną ustawami su­
mę. A przecież czujność władz musiała być 
pobudzoną w r. 1889, kiedy nietylko obie- 
gały pogłoski o nadużyciach, lecz wprost 
publicznie oskarżano zarząd banku rzymskie­
go o nadużycia. Publiczność, nie chcąc uwie­
rzyć w tak niezwykłe zaniedbanie obowiąz­
ków ze strony władz nadzorczych, szuka w 
wypadkach rzymskich tych samych czynni­
ków, które tak poważną w sprawie panam- 
skiej odegrały rolę, mianowicie przekupstwa. 
Pewna analogia pozornie już istnieje. Sjńri- 
tu9 movens sprawy panamskiej, kawaler wiel­
kiej gwiazdy orderu legii honorowej, Korne­
liusz Herz, znalazł w Rzymie pendant w „se- 
natorze11 Tanlongo. Śledztwo wykaże, czy wy­
padkom rzymskim należy się miano, które, 
jako typowe, nadała im już opinia tamtejsza, 
zwąc je w zdrobnieniu włoskiem: „Pana- 
mino“.

Pester Lloyd  otrzymuje w tej sprawie 
z Rzymu następujące szczegóły: Z areszto­
waniem gubernatora i kasyera banku rzym­
skiego, z energiczną akcyą rządu w sprawie 
nadużyć w tym banku, usunięty zostaje sy­
stem, który w krótkim czasie przywiódł kraj 
bez jego świadomości, nad sam brzeg prze­
paści* Roz i-iaite kartele i nadużycia najgor- 
s ie ^ j rodzaju usiłowały bank rzymski z in- 
stySftu emisyjnego przemienić w zakład, w 
którym dyrektor, kasyer, rada nadzorcza i 
według wszelkiego prawdopodobieństwa także 
urzędnicy połączyli się w związek tajny, ma­
jący na celu wyzyskać dla swoich intere­
sów majątek bankowy w niepraktykowany 
dotąd sposób, na szkodę państwa i drobnych

kupców, połknąć ten majątek i wyssać go 
do ostatniego szeląga. Stan taki wlókł się 
przez długie lata. Z 68 milionów lirów, któ­
re puścił bank rzymski w banknotach w o- 
bieg po nad przepisaną stopę; 21 mili. znaj­
duje się bezpodstawnie w portfelu wekslo­
wym, i brak dla nich jakiegokolwiek dowo­
du, poprostu — zniknęły. Pomiędzy weksla­
mi znajdują się weksle posłów, którzy tak 
dobrze jak nic nie posiadają, a którym po­
mimo to wypłacono olbrzymie kwoty. Kup­
ców zbankrutowanych utrzymywano na po­
wierzchni wody za pośrednictwem nieustan­
nych przenoszeń ich pozycyj w rachunku 
bieżącym w księgach banku — ale działo 
się to tylko wtedy, gdy za kupcami tymi 
stali deputowani lub inne wpływowe osobi­
stości. Na samych tych zbankrutowanych kup­
cach stracił bank 10 do 12 milionów Pe­
wien deputowany z południowych okolic 
kraju, który w Kalabrii posiada szmat ziemi 
na stokach łysych gór, otrzymał pożyczkę 
w kwocie -3 milionów lirów na koszta urzą­
dzenia kopalni rudy żelaznej, — której w 
górach tych nigdy nie było i nie ma. A 
prócz tego wszystkiego wydano jeszcze 21 
milionów lirów bez jakiegokolwiek umotywo­
wania. Pan Taulongo, gubernator banku, za­
pewnia, iż działał zawsze pod naciskiem po­
litycznych osobistości, i że to wykaże przed 
sądem.

Oto główniejsze szczegóły i główniej­
sze zarazem oskarżenia, podnoszone z powo­
du tej smutnej sprawy. Dodać chybaby do 
tego potrzeba, że według również prywatnych 
wiadomości 140 deputowanych włoskich ma 
być skompromitowanych w tej sprawie. Śle­
dztwo i rozprawa sądowa wykaże o ile za­
rzuty te i oskarżenia są słuszne i udowodnią 
niezawodnie, że wśród krążących pogłosek 
jest wielo nieprawdy, wiele przesady. E ner­
gia pana Giolittiego, z jaką przystąpił do 
oczyszczenia stajni Augiaszowcj w gospodar­
ce emisyjnych banków włoskich, zrobiła po­
wszechnie najlepsze wrażenie i sama prze­
mawia przeciw tym, którzy pragnęliby pod 
pojęcie winnych owych nadużyć podciągnąć 
także i rząd włoski. Powszechnie także są­
dzą, że gdy sprawa ta zostanie gruntownie 
załatwioną, równocześnie zostanie w ten spo­
sób usuniętem także przesilenie finansowe 
we Włoszech, a kredyt Italii będzie mógł 
stanąć wyżej, niżli stał przed rozwinięciem 
się włoskiej „sprawy panamskiej14.

Zanim atoli to nastąpi, Włochy będą 
musiały przebyć jeszcze cały szereg wstrzą- 
śnień. Najburzliwsze z nich będą niezawodnie 
te, których widownią już od przedwczoraj' 
stała się sala p o s ie d z e ń  Izby deputowanych 
na Monte Cittorio.

'i

K R O I I K A

Lwów, 27 stycznia.
— Najj. Pan raczył najmiłościwiej udzie­

lić z prywatnej Swej szkatuły gminie Odaje, 
w powiecie tłumackim, na budowę cerkwi, zapo­
mogi w kwocie 100 zł.

— Najd. Areyksiążę Leopold Sal- 
vator powrócił wczoraj z Wiednia do Lwowa.

— C. k. Namiestnictwo nadało pre- 
zenfcę na opróżnione gr. kat. probostwo regiae 
collationis w Sołukowie, ks. Andrzejowi Gryszkie­
wiczowi, dotychczasowemu plebanowi w Dere- 
wlanach.

— Zygmunt P rzybylsk i, znany ko- 
medyopisarz bawi w naszem mieście.

— Wybory do Rady miejskiej
trwały wczoraj od godz. 9 zrana do 7 wieczorem, 
z małą przerwą w południe, i miały przebieg 
w ogóle spokojny. Pobieżne obliczenie dokonane 
natychmiast po zamknięciu wyborów, okazało, że 
głosowało ogółem 4371 wyborcówn Lista komi­
tetu obywatelskiego otrzymała głosów 2551, lista 
komitetów zjednoczonych 1732, inne rozmaite 
listy 88. — Ponieważ absolutna większość wy­
nosi 2186, przeto zwyciężyła lista komitetu oby­
watelskiego 365 głosami ponad absolutną wię­
kszość. Głosowanie odbyło się w pięciu salach, 
a rezultat głosowania w każdej z nich jest na­
stępujący:

Sala I. W tej głosowali obywatele miej­
scy, oraz właściciele realności w śródmieściu i 
I dzielnicy. Oddano głosów 711. Lista komitetu 
obywatelskiego otrzymała głosów 419, lista ko­
mitetów zjednoczonych 274, inne 18.

Sala II. Właściciele realności w dzielnicy 
II, III i IV. Głosowało 654. Lista komitetu oby­
watelskiego otrzymała głosów 499, lista komi­
tetów zjednoczonych 139, inne listy 16.

Sala III. Przemysłowcy, urzędnicy banków 
i urzędnicy kolejowi. Głosowało 659. Lista ko­
mitetu obywatelskiego otrzymała głosów 452, 
lista komitetów zjednoczonych 193, inne listy 14.

Sala rV. Przemysłowcy, urzędnicy rządowi, 
bankowi, kolejowi i duchowieństwo. Głosowało 
osób 739. Lista komitetu obywatelskiego otrzy­
mała głosów 464, lista komitetów zjednoczonych 
258, inne listy 17.

Sala V. Urzędnicy rządowi i emeryci. Gło­
sowało osób 827. Lista komitetu obywatelskiego 
otrzymała głosów 276, lista komitetów zjedno­
czonych 545, inne listy 6 .

Sala VI. Urzędnicy ciał autonomicznych, 
nauczyciele, adwokaci, lekarze, redaktorowie, b. 
wojskowi i ciała moralne. Oddano głosów 761. 
Lista komitetu obywatelskiego otrzymała głosów 
441, lista komitetów zjednoczonych 323, inne 
listy 17.

Wszystkie urny z listami po opieczętowa­
niu, złożono w sześciu skrzyniach okutych, dwo­
ma zamkami zaopatrzonych. Jeden klucz znaj­
duje się u przewodniczącego komisyi skrutacyjnej, 
drugi u jednego z członków.
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RZADKI PTAK.
(Ciąg <ia!szy)

— Powinnam była spostrzedz to da­
wniej, — mówiła dalej Anna. — Byłoby le- j 
piej dla nas wszystkich. Od pierwszego dnia j 
jak pan Rewel przybył do nas, zmieniłeś się i 
bardzo, widziałam na twojej twarzy przelo- j 
tue smutki i częste zmiany hum oru, co nie 
leży w twoim charakterze. A nawet przed­
tem jeszcze bywały niektóre oznaki.,., jakieś 
zawielkie zainteresowanie, jakaś wyłączność.... 
Och! przebacz mi, Robercie, że muszę prze­
mawiać do ciebie w ten sposób!.... Wiem, 
że działałeś w dobrej wierze, i że to tak 
samo nasza wina jak twoja,... Mówiłam o tem 
z panem Loffieial.... znasz szacunek, jaki ma 
dla ciebie.... Był mego zdania.... A więc, 
mój dobry b racij , przyszłam tu taj, pomimo, 
że mnie to wiele kosztuje.... Widzisz Rober­
cie, cierpisz.... jesteś o nią zazdrosnyj... przy­
znaj się!

A on, tak dum ny, o n , który za punkt 
honoru uważał, żeby zawsze panować nad 
sobą, zalał się łzami.

  To prawda, — rzekł, nie podnosząc
głowy, g ło s e m ,przerywanym^ łkaniem. Przy­
sięgam c i, żem nie domyślał się wcale je­
szcze przed chwilą.... n ie  spodziewałem się.... 
myślałem, że ją  kocham innem uczuciem.... 
A tymczasem.... t a k , Anno.... masz słusz­
ność.... to nadto!

Był tak nieszczęśliwy, że pani Maldon- 
ne zbliżyła ze współuczuciem się i odsunęła 
ręce, któremi twarz zakrywał.

— Nie obwiniam cię. — rzekła łago­
dnie, — ale mi cię żal. Byłeś nadto słaby. .. 
spotkała cię niespodzianka. Popatrz na mnie!

Wyprostował się , i jakby wyczerpany, 
oparł głowę o oparcie fotelu. Nie udawał już, 
nie starał się już ukryć swojej słabości.

Och ! Anno, — zaw ołał, trzymając , 
I w ucisku swych dłoni ręce siostry, z oczami, 
j utkwionemi w kwadraty posadzki, — jestem 
i bardzo pożałowania godny! masz słuszność/
| Wy wszyscy , Wilhelm , ty , Teresa , macie 

se rca , które czuwają nad w am i, na których 
polegać możecie.... ale ja ? matka moja 
umarła, i od tej pory jestem sam , bez na­
rzeczonej, bez żony....

— Miałeś nas, Robercie.
— Tak, — odparł z goryczą, -  mia­

łem w as! Ale wyście się kochali między so­
bą, a to, eo udzielić możecie, nie może wy­
starczyć na pokarm duszy takiej, jak moja, 
bardzo czułej , wyłącznej, jeżeli chcesz.... 
A ponieważ to dziecko było wolne, młode i 
wesołe, sądziłem , że mogę wyłącznie przy­
wiązać się do niej.... nad to ... nie mówiąc 
o tem nigdy.... nie mając innych pragnień,
tylko żeby jej nie opuścić nigdy....

Wstał, i starał się przybrać pozór da­
wnego swego, niewzruszonego spokoju.

— Otóż , — wyrzekł z m ocą, — wy­
jadę !

Na to słowo, na które jednak pani 
Maldonne czekała, zadrżała i cofnęła się.

— Mój Boże , tak , — d o d ał, widząc, 
że siostra pobladła, i jakby stawiając pyta­
nie, — wyjadę ztąd!

Bladła, ale nie słabła w postanowieniu.
— Sam jesteś sędzią, — rzekła.
— Pochwalasz mię?
Zatrzymała się chwilę, zanim miała 

wymówić słowa, będące wyrokiem stanow­
czego rozłączenia, i wyrzekła z wysileniem:

— Tak, Robercie!
Postanowienie, które powziął, podnosi­

ło Roberta w własnych jego oczach. Odga­
dywał, że odzyskał cały szacunek siostry. 
Otarł oczy, potarł czoło, jakby myśl natręt­
ną odpędzić chciał i rzekł spokojniej:

— Rozmowa nasza pozostanie między 
nami ?

— Obiecuję ci.

— Wilhelmowi ani słowa?
Ani słowa.
Wymyślę coś, dobrze? jakiś inte­

res... list naglący... przedewszystkiem... nie 
mów Teresie!

Nie Robercie. Będzie wiedziała o 
tobie tylko to, co jest dobre i piękne.

Zamyślił się chwilę, popatrzał w oko­
ło, jakby szukając jakiegoś ratunku, coś, co- 
by mogło opóźnić ofiarę, którą miał spełnić, 
i nie znajdując nic, otworzył ramiona, w któ­
re przytuliła się jego siostra. Całował ją 
długo, i podczas gdy ona powtarzała łago­
dnym* prawie macierzyńskim głosem : „Mój 
biedny bracie! moje biedne dziecko!...11 zro­
bił ostatni wysiłek nad sobą samym, i gło­
sem cichym:

— Ju tro ! rzekł.
Rani Maldonne uciekła, aby nie wy­

buchnąć płaczem. Ale nie domknęła jeszcze 
drzwi, kiedy siły ją opuściły i łkać zaczęła.

X.
Robert nie jadł śniadania w Pepinie — 

res. W kilka chwil po rozmowie z siostrą- 
wyszedł do miasta. Miał kilka rachunków 
do załatwienia i parę sprawunków, pomiędzy 
którymi kuferek, przedmiot od dawna nie 
używany w tym domu. Przedewszystkiem 
zaś, potrzebował zastanowić się, przyjść do 
równowagi.

Gdy wrócił, kazał uprzedzić pana Mal­
donne i długi czas spędził z nim w labora- 
toryum. Obiad połączył na nowo wszystkich 
m i e s z k a ń c ó w ; dwaj panowie weszli, rozma­
wiając z ożywieniem do jadalni, a w drugich 
drzw iach  ukazały się pani Maldonne z Te­
resą, blade, milczące i zakłopotane, Teresa 
dowiedziała się o nowinie- z ust matki i czer­
wone jej oczy świadczyły o jej smutku. Ro­
bert odjeżdżał!

Aby upozorować ten wyjazd, Robert 
wymyślił przyczynę najmniej prawdopodobną,

mianowicie spadek do odebrania po da­
lekiej krewnej, która mu swój mająteczek za­
pisała. Nie miał siły i przytomności umysłu, 
aby dostatecznie rozwodzić się nad tą spra­
wą; powtarzał ciągle tylko tę bajkę. Pan 
Maldonne najprzód nie mógł wierzyć w mo- 
żebność odjazdu Roberta, a potem w prawdo­
podobieństwo spadku, ale ponieważ po zape­
wnieniu Roberta , uwierzyć m u sia ł, nie 
miał ochoty wypytywać go, tak był przy­
gnębiony. Widział już Pepinieres osierocone, 
przyjaźń tyloletnią zerwaną, tyle projektów 
w niwecz obróconych! Och! jakże odżyła, 
jak przejawiła się teraz ta dawna przyjaźń, 
którą miał dla Roberta. Maldonne, jak Ro­
bert przekonywał się o szczerości tej przy­
jaźni, tego uczucia, które przed laty w Afry­
ce początek wzięło !

Czworo osób siedziało milcząc w około 
stołu. Zaledwie od czasu do czasu padały 
urywane słowa, jak między obcymi. Żadne 
nie śmiało wydać się ze swemi uczuciami, 
pilnując nawet swoich oczu, aby w nich ca­
łej boleści wyczytać nie było można. Pan de 
Keródol, dla lepszego upozorowania podanych 
powodów wyjazdu, położył przed sobą nota­
tnik i od czasu do czasu zapisywał w nim 
cyfrę, a potem zdawał się namyślać głę­
boko.

— Co tak rachujesz? — spy tałp .M al­
donne.

— O ch! nic — odparł lekceważąco 
Robert, zamykając książeczkę, — Cyfry przy­
puszczalne, hipotezy....

— Ta dama mieszkała w Clamart?
— Tak, w Clamart?
— A więc tam chcesz osiąść?
— Prawdopodobnie.... nie mogę jeszcze 

wiedzieć.... rozpatrzę się.
(Ciąg dalszy nastąpi).
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— Z Towarzystwa prawniczego 

lwowskiego. Wczoraj odbył się dalszy ciąg 
dyakusyi w sprawie urzędów rozjemczych i sę­
dziów pokoju. Rozpoczął rozprawę p. dr. Wursfc, 
poczem przemawiali pp.: dr. Nowosielecki, dr. 
Aszkenazy, dr. Balasits, dr. Szubert, dr. Frendl, 
dr. Bujak, Chorzemski, dr. Małachowski, dr. 
Kratter, dr. Łoziński, dr. Bieliński, dr. Wurst. 
Posiedzenie skończono o godz. 11 w nocy. Na­
stępne posiedzenie odbędzie się w piątek o go 
dżinie 7 wieczór, na którem nastąpi głosowanie 
i dyskusya szczegółowa. Prezydyum wydziału 
uprasza usilnie wszystkich członków a szczegól­
nie tych, którzy w debatach brali udział, aby 
raczyli na to posiedzenie jak najliczniej przybyć.

— Bracia Tercyarzc św. Franciszka, 
posługujący ubogim, będą kwestowali jutro i dni 
następnych w dzielnicy Iszej miasta od godziny 
11 do lszej.

Nader pożądane s ą : odzież męska i ko­
bieca, obuwie i bielizna, choćby najbardziej 
zużyte.

- W Z przytuliska na uiicy Kleparowskiej ko­
rzysta przeszło 300 ubogich pomiędzy 8 i 9 godz. 
rozdaje się śniadanie z mącznej zupy, jaką dla 
wojska przyrządzają z kawałka chleba razowego 
żytniego.

Strawę obiadową i wieczorną dostają ci, 
którzy cały dzień zostają w przytulisku — więc 
niedołężni, bezradni, dzieci i ci, którzy pracą są 
zajmowani.

Żywność w okienku dostają kobiety, które 
w najętym przez magistrat sąsiednim domu mają 
przytulisko.

Zainstalowane są także w domu łazienki i 
dezinfektor, jednakże brak bielizny i odzieży do­
tkliwie uczuć się daje.

Stan zdrowia ubogich dosyć dobry, a ich 
zachowanie się w domu zadawalniające.

— Ruch pociągów na liniach Jasło- 
Rzeszów, Jasło-Nowy Zagórz i Jasło-Zagorzany, 
został od wczoraj, z powodu zamieci śnieżnych 
wstrzymany.

— W y d z ia ł  łyżw iarski, czyniąc zadość 
wielokrotnie objawionym życzeniom, wprowadzi 
odtąd przy sprzyjającej pogodzie, w niedziele i 
dnie świąteczne, obok popołudniowych, także i 
ramie produkcye muzyki. Kapele przygrywać będą 
we wspomnianych dniach, począwszy od godziny 
11 do 11/a, po południu zaś jak dotychczas od 
3 do późnego zmroku. Wobec tego zarządzenia 
jednakowoż, wymaganem będzie każdym razem 
w celach przygotowania lodu do popołudniowej 
ślizgawki, na dany znak, a to najpóźniej z ude­
rzeniem godz. 2, całkowite opróżnienie toru.

— W stowarzyszeniu nauczycielek  
Rynek 1. 10, odbędzie się dnia 30 b. m., w po­
niedziałek, o godzinie 6 wieczór pogadanka pani 
G. „O zadaniu n au c zy c ie lk in a  którą wydział 
uprzejmie zaprasza członków wspierających i zwy­
czajnych.

—  Zorja. Stowarzyszenie ruskich ręko­
dzielników „Zorja“ urządza w sobotę 28 stycznia 
w wiolkiej sali „Narodnego Domu" zabawę z 
tańcami, przy współudziale kapeli „Harmonii".

— Ślub. W Krakowie, w kościele św. 
Barbary odbył się we środę wieczorem ślub p. 
Witolda Postruskiego, właściciela dóbr ziemskich, 
z panną Maryą, córką Włodzimierza hr. Bawo- 
rowskiego. Młodej parze pobłogosławił ks. Ty- 
ehowski. Po ceremonii kościelnej ojciec panny 
młodej podejmował w Grandh-hotelu grono gości 
weselnych.

— Z Uniwersytetu. Jan Gaik z Tar­
nowa, Izaak Goldberger z Jugowic, Zygmunt 
Spalke ze Lwowa i Aleksander Dołęga Jastrzęb­
ski z Czerniowiec otrzymali wczoraj na Uniwer­
sytecie krakowskim stopień doktorów wszech nauk 
lekarskich.

j- Zmarł w ostatnich dniach: w Storo- 
żyńcu dr. Łucyan Sachnowicz, notaryusz i wła­
ściciel dóbr, przeżywszy lat 62.

— Z ©bserwatoryum c. k. Szkoły po­
litechnicznej we Lwowie. Dnia 27 stycznia b. r 
B arom etr id z ie  w  górę .

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
W południe dnia 26 stycznia do 12 w połu­
dnia dnia 27 stycznia b r., mieliśmy wiatr'co 
do kierunku zmienny, co do siły słaby (1—2), 
niebo lekko zachmurzone, a powietrze bardzo 
wilgotne (86 procent wilgotności względnej), opad 
śnieg, wysokość opadu 0,2 mm.

Średnia temperatura w tym czasie była 
— 13,8°C., najwyższa —9,8"0. wczoraj popołu­
dniu, najniższa — IB.oJA dziś w nocy.

Wczoraj po południu i w nocy mieliśmy 
pogodę, dziś rano padał śnieg nieznaczny

Zniżka barometryczna 740 do^745 mm.
znajdowała się na Islandyi; zwyżka I to do 770 
mm. w Sycylii; zniżka drugorzędna utworzyła 
się w południowej Szwecyi.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe
770 mm.

Prognoza na dobę 28 stycznia bież. roku 
(od północy do północy): Wiatr będzie co  ̂do 
kierunku północny, co do siły słaby (2); śre­
dnia temperatura doby obniży się do — 14 0., 
niebo będzie lekko zachmurzone, a względna 
wilgotność powietrza około 90 procent; opadu me 
będzie, pogoda.

— Szlachetna ofiara. Czytamy w Cza­
sie: Pani Aleksandra z Borkowskich Ulanowska, 
matka profesora Wszechnicy, złożyła na rzecz 
Towarzystwa wzajemnej pomocy uczniów Uniwer­

sytetu Jagiellońskiego tytułem daru kwotę 1000 
zł. Suma ta ma być, wedle woli szlachetnej o- 
flarodawczyni, zawiązkiem „żelaznego funduszu 
chorych imienia ś.p. Kazimierza Ulanowskiego“, 
odsetki zaś, z niej płynące, będą obracane na 
poratowanie zdrowia ubogich, a chorych akade­
mików. Kto wie, ilu biednych akademików w 
obec braku środków należytej kuracyi opuszcza 
mary Uniwersytetu z zarodem nieuleczalnych 
chorób, ten przyzna, że miłość matki nie mogła 
znaleźć zacniejszego wyrazu, jak łącząc imię 
przedwcześnie dla rodziny i społeczeństwa zga­
słego syna z fundacyą o tak szlachetnym celu.

—  Wilki. Na przedmieściu Kaliczanka 
w Czernioweach, wpadły przedwczoraj wieczo­
rem dwa wilki, które przybiegły od strony Żu­
czki. Bestye wdarły się na podwórze jednego 
domu, oderwały psa łańcuchowego i chwyciwszy 
go uniosły. Na całem przedmieściu wywołał ten 
wypadek ogromny popłoch.

— Z dziejów obrazka. ..Pasterka" 
Milleta, kupiona teraz przez zbieracza paryskie­
go Chaharda za milion franków, była naprzód 
podarowaną kiedyś przez malarza pewnemu przy­
jacielowi jego, księgarzowi Calmettes z Oahors; 
malarz wywdzięczył mu się w ten sposób za 
kosz wina, wartości może około 40 franków. 
Calmettes sprzedał później obrazek za 8000 fr., 
znanemu handlarzowi paryskiemu Goupilowi: od 
tego dostał się on do brukselskich zbiorów de 
Pradta.

—  Karnawał w  Warszawie. Czytamy 
w Słow i1: O świetności tegorocznego karnawłu 
wymownie świadczyć mógł wczorajszy bal u p. 
Józefowej hr. Tyszkiewiczowej. Zajęte przez nią, 
a znane warszawskiemu towarzystwu salony hr. 
Kossakowskiej na Nowymświecie, ze wspaniałą 
salą balową w stylu pierwszego cesarstwa, lśniły 
się od pysznych toalet i klejnotów, których blask 
szedł w zawody z uroczymi wdziękami nadobnych 
tancerek, śród których znalazł się niezwykły 
komplet urodziwych panien. Nie możemy wcho­
dzić tutaj w szczegóły prywatnej zabawy, za­
znaczymy więc tylko, że do kadryla i mazura 
stanęło 52 par, którym wielkie rozmiary sali 
balowej dały możność rozwinięcia się w sposób 
niezwykle malowniczy. Tańce przy dźwiękach 
orkiestry Lewandowskiego przeciągnęły się do go­
dziny 5 zrana. Za 10 dni odbędzie się u hr. 
Tyszkiewiczowej bal kostyumowy.

— Szczęśliw i.... z przypadku. Z o-
kazyi oznaczonego na dzień 1 lutego uroczystego 
wjazdu do Bukaresztu nowo-zaślubionej pary na­
stępców tronu rumuńskiego, mają być zarówno 
w stolicy państwa, jak i w wielu miejscowo­
ściach na prowincyi, urządzone wielkie festyny 
dla nowozaślubionych. Należy to tak rozumieć, 
iż wszystkie młode pary, które pobiorą się w 
dniu 31 stycznia r. b. w Rumunii, jako w 
przeddzień wjazdu przyszłych władców Rumunii 
do Bukaresztu, mają być zaproszone na urzędo­
we festyny i podejmowane uroczyście na koszt 
państwa. Sam Bukareszt, o ile dotąd wiadomo, 
będzie podejmował par takich aż 32. Przyjęcie 
odbędzie się albo w salach zamku królew­
skiego, lub też w salonach miejscowego towarzy­
stwa AtheDiłum.

— Sensacyjna powieść. W Nomelle Bc- 
vue ukazała się nareszcie zapowiadana od dawna 
przez prasę europejską powieść Schellera, nosząca 
tytuł „Królewska nędza", a mająca niby malować 
koleje życia nieszczęśliwej Carmen Silvy, królo­
wej rumuńskiej. Autor był przybocznym sekreta­
rzem królowej i należy do rzędu tych osobistości, 
które w czasie pamiętnych przejść z Heleną Va- 
carescu, w ciągu jednej doby, ze szczytów wpły­
wu i znaczenia na dworze, popadli w nicośó. 
Łatwo wyobrazić teraz sobie pobudki, kierujące 
piórem autora. Dotyka on stosunków najdrażli­
wszych, budząc dla królowej współczucie świata 
cywilizowanego w sposób bynajmniej przez nią 
nie pożądany. Rzecz dzieje się niby w Mezyi, 
parze królewskiej nadano imiona Grzegorza i 
Magdy. Królowa otoczona jest przez zgraję wia­
rołomnego dworaetwa, które nie robi sobie z nią 
żadnych ceremonii. Jedna tylko dziewica, Natalia 
Deliano (Vacarescu), okazuje jej przywiązanie 
dziecięce, ale i ta jest komedyantką.

— Puste w iezienie. Na gmachu okrę­
gowego więzienia w Neuen-Kirehen, wywieszono 
w tych dniach białą chorągiew, na znak, że 
w budynku tym nie ma ani jednego więźnia. 
Od czasu założenia tego domu kary, zdarzyło się 
to po raz pierwszy. Więzienie tameczne mieści 
w sobie 12 celek, dających razem przytułek naj­
wyżej 30 więźniom.

—■ Miasto kawalerów. W A m eryce  
północnej zmarł Jakób Henrici, założyciel „Eco- 
nomite Society" -— odrębnej rzeczypospolitej w 
stanie Pensylwanii. W stolicy tej republiki, Eco- 
nomy, zamieszkiwało 500 kawalerów, gdyż przed­
stawiciele innych stanów cywilnych nie byli 
przyjmowani do rzędu współobywateli. Każdy 
z mieszkańców tego miasta miał nie mniej jak 
milion dolarów majątku; niektórzy nawet wię­
ksze fortuny. Jaka szkoda, że paniom wstęp do 
miasta był wzbroniony !

— Nieustająca wystawa zjednoózonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
placu św. Ducha 1. 10, I piętro, otwarta jest 
codziennie od godziny 10 rano do 4 popołudniu 
i wieczorem od godziny o do 8. Wstęp od osoby

kosztuje w niedzielę 15 ct., w dni 
80 ct. Dla członków wstęp wolny.

powszednie

Nom litaeMfslwio.
(n.) Opera „Faust" w dobrej obsadzie 

dany (pp. Myszuga i Jeromin, panie Biondelli i 
Kasprowiczowa — wyborny kwartet trzeciego 
aktu) zapełnił salę teatralną szczelnie.

Okoliczność, że dany był po raz drugi 
uwalnia nas od szczegółowego rozbioru, zazna­
czamy więc jedynie , że wczorajsze przedstawie­
nie powiodło się dobrze. Pan Myszuga jak za­
wsze, śpiewał ślicznie — dla jego romansu w 
trzecim akcie prawdziwie słów pochwały dosta­
tecznej znaleźć nie możemy. Nie mniejsze po­
chwały należą się p. Jerominowi, którego zna­
komicie używany głos, pełen szlachetnego dźwię­
ku zawsze wysoko cenimy, uznając zarazem , że 
Mefisto jest jedną z partyj jego najartystyczniej 
wykońozonycli i z widocznem zamiłowaniem wy- 
studyowanych (twierdzimy to zawsze mimo wy­
tykania usterek, czego potrzeba zresztą , w obec 
arstysty tej miary, bardzo rzadko zachodzi).

Panna Biondelli postać Małgorzaty odtwa­
rza z wdziękiem i szczerą prostotą — i to przy 
czystem, muzykalnem traktowaniu śpiewu, o wra­
żeniu ogólnem decydowało.

Sympatyczną artystkę radzi słuchaliśmy 
jako Filinę w „Mignon." Położenie tej partyi 
najzupełniej odpowiada jej warunkom wokalnym 
jakkolwiek znowu Filina wymaga większej ru­
tyny scenicznej, niż ją dziś p. Biondelli posiada. 
Pewne niedostatki, wynikające ztąd, dadzą się je­
dnakże po kilku następnych przedstawieniach 
„Mignon", usunąć. Polonez miał wiele szczegó­
łów wdzięcznych i zgrabnych, zrobił toż efekt 
na przedstawieniu wtorkowem i niewątpliwie 
wiele razy jeszcze przyniesie artystce niepospo­
lity sukces. Do osiągnięcia go zupełnego ze stro­
ny scenicznej, radzimy pannie Biondelli, aby w 
tualetach swoich usunęła szarfy naśladujące tak 
zwane „Watteau," bo zgrabną jej postać defigu- 
rują, ze szkodą ogólnego wrażenia.

A propos wspomnianych recitatiwów, po­
wstrzymać się nie możemy od uwagi, że opery 
podobne jak „Mignon," „Carmen" etc., ogromnie 
wiele tracą przy języku dla słuchacza niezrozu­
miałym , dlatego, bardzo bylibyśmy radzi przy­
najmniej od polskich śpiewaków wymagać, żeby 
śpiewali takie rzeczy po polsku. Przykładu ja­
skrawszego nie znamy nad polsko-włoską rozmo­
wę p. Myszugi z p. Laskowskim w drugim 
akcie „Mignon", ma ona być komiczna swą dowci­
pną treścią a rozśmiesza mieszaniną dwóch ję­
zyków. Daleko łatwiej daje się to znos ć tam, 
gdzie frazy są dłuższe a wyrazy nie padają zbyt 
szybko po sobie.

Pan Myszuga osiągnął wielki sukces ro­
mansem w akcie ostatnim, który jakkolwiek sam 
w sobie dość banalny, dzięki nader artystyczne­
mu wykonaniu, zajął żywo słuchaczy.

Wykonawczyni roli tytułowej, p. Belincioni, 
wiele starań przyłożyła, aby w świetle należytem 
przedstawić „Mignon". Odpowiednio jednakże do 
zdolności swoich najlepiej wystąpiła w scenach 
dramatycznych. Odrobina wstrzęmieźliwości w 
efektach zbyt nieraz jaskrawych (łkanie w akcie
I) z pewnością wyszłaby na korzyść śpiewaczce.

P. Jeromin zbierał liczne oklaski za pię­
knie odtworzoną postać Lotaria. Inne role bez 
zarzutu były wykonane przez panią Radwan i p. 
Laskowskiego.

Orkiestra przeważnie szczęśliwie spełniała 
swoje zadanie.

Repertoar teatralny. W teatrze hr. 
Skarbka. Dziś, w piątek po raz trzeci „Fredzio", 
komedya w 3 aktach Stanisława Graybner’a. — 
Jutro, w sobotę, „Gioconda", opera w 4 aktach 
Ponchielli’ego. Występ pani Maryi Pawlików- 
Nowakowskiej, panny Sapho Bellincioni i pp .; 
Aleksandra Myszugi, Rudolfa Bernhardta i Ju­
liana Jeromina.

W poniedziałek po raz pierwszy „Wejście 
w świat", komedya w 3 aktach Zygmunta Przy­
bylskiego, pod którego kierownictwem odbywają 
się próby. ______ _

Mierzwiński. Od współpracownika swe­
go, bawiącego na Riwierze, otrzymuje Kuryer 
Warszawski następującą notatkę: „Ponieważ

doszły nas tu wieści, że w Warszawie mnie­
mają, jakoby Mierzwiński po ostatniej chorobie 
głos swój nadwerężył, muszę pogłoskom tym ka­
tegorycznie zaprzeczyć. Znakomity tenor, po ku­
racyi odbytej w Ems, przyjechał na wypoczynek 
do Nizzy (ulica Pertinas Nr. 19) i z całym za­
pałem oddał się studyom wokalnym. Głos Mierz­
wińskiego nic na sile i metaliczności nie stra­
cił , o czem się przekonałem, słysząc go śpie­
wającego na prywatnym koncercie w domu hrab­
stwa Colonna Czosnowskicli. Dr. Jan Tymowski, 
czuwający tu nad zdrowiem Mierzwińskiego, za­
pewnia , że przebyte zapalenie krtani najmniej­
szego śladu na strunach głosowych nie zosta­
wiło. Znakomity tenor ze wszech stron otrzy­
muje zaproszenia na występy, lecz stanowczej 
decyzyi dotychczas jeszcze nie powziął. Najpe­
wniej wystąpi kilka razy w teatrze kasyna Monte- 
Oarlo razem z Kochańską. W rozmowie ze mną 
wspomniał, że przed zawarciem umowy z im- 
presaryem, pragnie w kwietniu lub w maju zje-
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razy zaśpiewać. Będzie to spełnienie zamiaru w 
roku zeszłym powziętego, a któremu jedynie cho­
roba stanęła na przeszkodzie."

Krajobrazy Anny B ilińskiej, w liczbie 
piętnastu, wystawiono na widok publiczny w 
warszawskiem Towarzystwie zachęty sztuk pię­
knych. Pejzaże, wyszłe z pod pędzla artystki, 
znanej dotychczas głównie, jako znakomita por­
trecistka, wzbudzają oczywiście żywy interes. 
Mają one być śliczne i wywołują podziw groma­
dzącej się licznie publiczności warszawskiej. 
Przedstawiają przeważnie widoki morskie, z brze­
gów zachodnio-południowej Francyi. Na wystawie 
znajdują sio także dwa szkice Matejki, mianowi­
cie w Towarzystwie zachęty sztuk pięknych: 
„Zburzenie Brogu na ulicy św. Jana w Krako­
wie", a w salonie Krywulta „Bunt żaków w r. 
1549“, scena, której tłem jest Kollegium Ja­
giellońskie.

Ze świata finansowego.

W iedeń, 26 stycznia.

Zawikłania najnowsze w kwestyi egipskiej 
i słabe notowania zagraniczne wpłynęły na mdła 
tendencyę tutejszej giełdy. Egzekucyjna zwła­
szcza sprzedaż jednego z największych wiedeń­
skich spekulantów, który nie mógł podołać swoim 
ogromnym zobowiązaniom, zDiżyła kurs kredy­
tów. W ogóle papiery bankowe najwięcej sprze­
dawano, w skutek czego notowania odnośnych 
akcyj wypadły niżej, aniżeli dnia poprzedniego. 
Jedyny wyjątek stanowiły akcje banku austro- 
węgierskiego, za które płacono znacznie wyżej, 
w skutek doskonałego wykazu zamknięcia ra­
chunków za r. 1892.

Zgłoszenia do konwersji z każdym dniem 
coraz więcej napływają Z Berlina donoszą, że 
węgierska nowa pożyczka koronowa doznała tam 
wielkiego powodzenia. Zawierano transakcje po 
925/8 i 927/8 na wielką skalę.

Generalny dyrektor Landerbanku, Hahn, 
udał się do Berliua w sprawie emisji pożyczki 
bułgarskiej, która ma w lutym nastąpić. Jako 
miejsca subskrypcyjne dla Berlina wybrano N r 
tionalbank, oraz firmę Hugo Landau.

T a r g  s b o ź o w y .

Lwów, 27 stycznia: pszenica 7'25 do 7‘75, 
żyto 6‘— do 6'25, jyczinień 5 — do 5 50, 
owies 5 25 do 5 75, rzepak 10 75 do 1125, 
groch 6 50 do 10'— , wyka 5 '— do 5 25, nas. 
luiaue 10 do 10'50, bób do
bobik 4 75 do 5 25, hreczka 7' do 7 60’ 
koniczyna czerwona 67' do 74' , biała
75 — do 85 , szwedzka 6 5 '— do 78' - ,
kminek 18 -  do 20 —, anyż 36 — do 38 '—, 
fcukarudza stara 5'30 do 5'70, nowa —'— do
 , chmiel 65 — do SA , spirytus gotowy
13 75 do 1 4 '—. Nowy spirytus na termina

Usposobienie cokolwiek lepsze.
K r a k ó w : pszenica . j ia  do 8 30, czerw o­

n o  do 8-20, żółta 7 L 0  do 8 'ió , żyto 6 - 0  do 
jęczm ień  browarny ii-— do 6-50, pastew ny  

doń 60, ow ies 8'70 do 6'— , groch  7 — do 10 50, 
:zyna zerw oua 5 5 ’— do 68 ’— , b ia ła  65'— do 
, ' rzepa!, i l -2 5  d -  1 1 8 0 .

U sposobien ie lep sze .

C zern i o w c e : pszenica  7-40 do 7 6 0 , średnia  
do 7 40 . żyto 5 6 do 5 70, średnie — •— do 

, jęczm ień  browarny 5 '25 do 5 5'■, pastew ny  
do 4-30, ow ies 4-3o do i  OO, średni 4.60

70, rzepak zim o y 10 50 do 10 75, le tn i — •—  
--— , n asien ie  ln i«ne — '—  do •— , konopie  

do 8  30, koniczyna 64-— do 67-— , kukurudza 
do 4 60, na m aj-czerw iec 4'70 do 4'7f.. bób
d o  , groch 5 2.5 ko 5 75, auyz 34 -  do

, spirytus za 10.000 litr prc. 11.25 do 11 50.
Usposobienie: słabe.

P r a g a : p szenica  czeska 8 4-5 do 8'90, w ę­
g iersk a  8'65 do 8  85 , austryueka —-— do — , 
żyto 7 T 0  do 7'4U, ow ies 6 10 do 6'45, soczew ica

do — , groch 9 — do 1-3 -  , b ib  — ■• - do
— , jęczm ień  7 '— do 8 40, r .epak 13'—  do 1 3 2 5
olej rzepakow y ;-,l-50 do 31 75.

L i n z : p sz6n ie»  w ęg. 8 75 d '25, "órno* 
austryacka 7'50 do 7-bO, żyto górn o -a istr . B'75 do 
i-40, wyg. 7'CO do 7-80, ję z n r ń  w ęH errki 7 5 
do 9 — , górno audtr. 6 35 do 6'?*, górno - austr. 
pastew ny fi -  do 5 50, kukurudza stara do — , 
nowa kukurudza 5 50 do 6 6 5 , ow ies góruo-ousłr. 
5'5d do 6 — , czes i 5 no di <v30, ien ie  I re  
górno-austr. — do , ń m ie l górno - ausir. 
prim a 9S do 107, e i f o r t  -90 do 95, .-lód amur. 
13  — do 13 50, in ra siu 13 5 do 14 25 S p iry tu s  
bez podatku pro 10 000 litr procent 15'— .

na i
7 -
5 40
koni t:
7 5 -

7-20

4-20 
do 4 
do -
8-25 
4 5 0

3 S --

OSTATKU POCZTA
Z powodu przypadającej na dzień dzi- 

! siejszy rocznicy urodzin cesarza .Wilhelma, 
odbędzie się dzisiaj wieczorem w apartamen­

* Gueta Lwowska “ * dnia 28 stycznia 1893.
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tach N a j j .  P a n a  obiad galowy, na który 
otrzymali zaproszenie: ambasador niemiecki 
ks. Reuss z członkami ambasady, i posłowie 
Bawaryi, Saksonii i Wiirttembergii.

Dzisiaj przybędzie do Wiednia prymas 
węgierski ks. Yaszary. Otrzyma 011 równocze­
śnie z nuncyuszem Galimbertim d. 1 lutego 
z rąk Najj. Pana biret kardynalski.

Pester Lloyd  zamieszcza następującą 
depeszę z W iednia: Pogłoski o niezbyt po­
myślnym stanie zdrowia Prezesa gabinetu kr. 
Taaffego są najzupełniej bezzasadne i ten­
dencyjne. Zdrowie hr. Taaffego nie pozosta­
wiało w ostatnich czasach nic do życzenia i 
zgoła nie ucierpiało skutkiem wytężających 
narad z przywódcami różnych stronnictw par 
lamentarnvch.

Do rozwiązanej niedawno rady miej­
skiej w Liberecu (Eeichcnberg) wybrano ogó­
łem 28 niemieckich narodowców i 17 libe­
ralnych. __________

Walny wiec celem uczczenia 5u-letnie- 
go jubileuszu biskupiego Leona XIII odbę­
dzie się w Poznaniu w dniu 9 lutego r. b.

Wedle depesz z Berlina do dzienników 
wiedeńskich, w kołach bliskich pruskiego 
sztabu generalnego silne wrażenie miały 
sprawić wiadomości o koncentracyi wojsk 
rossyjskich. Cała europejska armia Eossyi 
zebrana już jest na zachód od Moskwy. Na­
dejścia wiosny nie można oczekiwać z zupeł­
nym spokojem. Pogłoski te jednak prawdo­
podobnie umyślnie w tym celu są rozsze­
rzane, aby wywołać korzystne usposobienie 
dla niemieckiego projektu wojskowego.

Parlament niemiecki ukończył dyskusję 
ogólną nad nowelą przeciw lichwiarstwu, i 
odesłał ją do osobnej komisji z 21 człon­
ków, poczem bez dyskusyi przekazał komisyi 
nowele, obostrzającą karę za szpiegostwo.

Z Rzymu donoszą: Ks. kardynał Lecló- 
chowski w salonach swych urządził wspa­
niałe przyjęcie dla nowomianowanego kardy­
nałem ks. biskupa wrocławskiego dr. Koppa. 
Obydwaj książęta Kościoła zawiązali stosunek 
najściślejszy, który zapewne oddziała nader 
korzystnie na sprawy katolickie w obrębie 
dyecezyj szląskich i po za niemi. Na owem 
przyjęciu był także obecny poseł pruski, 
p. Bulów. Nowy ks. kardynał, jak zapewniają, 
uczv się po polsku, żeby w danym razie z 
dyecezyami górno-szląskiemi stanąć w bezpo- 
średniem porozumieniu.

Papież Leon XIII w pośredniej drodze 
zapewnił rząd angielski, że będzie ze swojej 
strony ponagał sprawne przeprowadzenia ir­
landzkiego Home-rule. Papież ma nadzieję 
ponownego zawiązania dyplomatycznych sto­
sunków z Anglią, co za rządów Gladstona 
daleko łatwiej będzie można osiągnąć.

W Brukseli z dniem każdym staje się 
wyraźniejszą nieunikniona potrzeba rozwią­
zania konstytuanty. Z każdym dniem bowiem 
coraz jaśniej się okazuje, iż porozumienie po­
między stronnictwami co do rewizyi konsty- 
tucyi jest niemożliwe. Na ostatniern posie­
dzeniu stronnictwa prawicy prezydent mini­
strów p.Beernaert jeszcze raz skreślił w wy­
mownych słowach obraz sytuacyi politycznej 
i złożył oświadczenie, że rząd nie jest w sta­
nie zmienić wniesionego przez siebie proje­
ktu reformy wyborczej w jego głównych po­
stanowieniach. Rząd musi się domagać przy­
jęcia swego projektu bez zmiany nie tylko 
od prawicy, ale i od lewicy. Na to oświad­
czenie prezydenta ministrów odpowiedział 
Frere-Orban na ostatniern posiedzeniu komi­
syi rewizyjnej, iż nie myśli bynajmniej robić 
rządowi choćby najmniejszej koncesji. P. 
Beernaert pragnie obecnie wywołać tego ro­
dzaju oświadczenie ze strony przywódcy 0- 
pozycyi także w samej konstytuancie, by na 
tej podstawie módz następnie rozwiązać par­
lament. Już najbliższe dni zatem przynio­
są nam wyjaśnienie obecnego położenia w 
Belgii.

Niezmiernie ciekawy artykuł Figara 
o Herzu podpisany Vidi, którego obszerną 
treść podaliśmy wczoraj, stał się w Paryżu 
wypadkiem dnia i ważnym epizodem w ca­
łej olbrzymiej panamskiej sprawie. Utrzymu­
ją, że A ndrieur nie jest obcym temu arty­
kułowi, któremu przypisują różne cele, mia­
nowicie wykazanie, że Herz nie nadużył ni­
czyjego zaufania, lecz był poprostu agentem 
politycznym, przez co wydanie go władzom 
francuskim stałoby się trudniejsze; artykuł 
Figara  jednak wymierzony jest głównie prze­
ciw radykałom, których zaufanym, jak się 0- 
kazuje, doradcą był Herz.

Z Anglii donoszą, że Herz ma być 
ciężko chory; cierpi on na bezsenność , jest 
też czujnie strzeżony. Choroba jego podobno

postępuje, a usiłowanie ucieczki ze strony 
ciężko chorego uważane jest za niemożliwe.

Wspólnik jego, Arton ma się obecnie 
znajdować w Sofii albo w Filipopolu.

M alin  odbiera od Szekelyiego z Buda­
pesztu depeszę . w której węgierski dzienni­
karz twierdzi, że gdyby mu zapewniono bez­
pieczeństwo w j/aryżu, przybyłby tam i 
przeprowadził dowód, iż wiadomość o Moh- 
renheimie pochodzi rzeczywiście od Gro- 
miera.

W wielkim procesie o korupcyę zasię- 
dzie na ławie oskarżonych siedninaście osób. 
Osobno toczyć się będzie proces Korneliusza 
Herza, Artona i deputowanego Sans - Leroy. 
Jak twierdzi Sidcle , adwokat Barboux , 
w końcu swojej mowy, w toku procesu kie­
rowników Towarzystwa panamskiego, złożyć 
ma pewną sensacyjną deklarację. — Proku- 
rysta Blondin , z „Credit Lyonnais“, będzie 
prawdopodobnie wypuszczony na wolność, a 
dochodzenie przeciwko niemu zostanie za­
wieszone.

Z Paryża telegrafują, że polityczna sy- 
tuacya pogorszyła się. Sądzą, że posiedzenie 
Izby przyniesie nowe niespodzianki. Dzisiaj 
ma ogłosić sędzia śledczy, Franqueville, po­
stanowienie sądu w sprawie oskarżeń panam- 
■skich, które, jakkolwiek wypadnie, doprowa­
dzi do skandalu w Izbie.

W Izbie, przy pozycyi: Legia honoro­
wa, deputowany Preyost de Launoy podniósł 
sprawę Herza," który nibyto na podstawie 
rekomendacyj posłów został dekorowany; 
tymczasem pokazało się, że zawdzięcza or­
der poleceniu jednego z ambasadorów trój- 
przymierza! Preyost oświadczył się przeciw 
nadużyciom pomniejszym w rozdawaniu Legii 
honorowej. Ribot odpowiedział krótko i wy­
mijająco.

Sprawa marokkańska, w ciągu ostatnich 
dni ani na krok nie posunęła się naprzód. 
Według najnowszych wiadomości z Tangeru, 
wrócił z Fezu agent dyplomatyczny de YTis- 
ra e s , którego misya w ogóle może się po­
chwalić pomyślnym rezultatem. Agent popie­
rać będzie sir West Ridgewaya w rokowa- 
waniach jego z sułtanem marokkańskim. 
W prasie angielskiej zresztą schodzą na dru­
gi plan sprawy zewnętrzne, w miarę, jak się 
zbliża chwila otwarcia parlamentu. W za­
kresie zaś spraw wewnętrznych donoszą dziś 
o fakcie, który uważają powszechnie za no­
we dla irlandzkich racjonalistów ustępstwo, 
mianowicie o wypuszczeniu na wolność, po 
dziesięciu latach więzienia, J. Egana, skaza­
nego jednocześnie z Dalym za zdradę stanu.

Za kika tygodni zajmie nowy prezydent 
Stanów Zjednoczonych północnej Ameryki, 
sir Gvover Gleyeland miejsce Harrisona „w bia­
łym domu“ w Waszyngtonie. New York T i­
mes podał przed paru dniami rozmowę je ­
dnego ze współredaktorów swoich z Cleve- 
landem. Mówiono między innemi o „billu 
srebrnym" Shermana, upoważniającym skarb 
państwa do zakupywania co miesiąc za 4J;/2 
miliona dolarów srebra. Glereland miał się 
wyrazić, że spodziewa się, iż kongres przyj­
mie ustawę, znoszącą bill Shermana. Na za­
pytanie redaktora, czy Glevoland zamierza 
znieść taryfę celną, uchwaloną z inicyatywy 
Mac Kinleya, odpowiedział Gleyeland krótko : 
Tzyż mnie w innym celu wybrano ?

Brzeżany, 27 stycznia. (T d . pryw.) 
Na 79 głosujących otrzymał Mieczysław 
O n y s z k i e w i c z  głosów 45, Kazimierz R u ­
d n i c k i  34, zatem posłem na Sejm krajowy 
wybrany Mieczysław O n y s z k i e w i c z .

Wiedeń, 27 stycznia. Najj. Pan przy­
ją ł dziś o godzinie 101/a rano na osobnej au- 
dyencyi saskiego podpułkownika pułku uła 
nów Imienia Cesarza Franciszka Józefa, Stie- 
glitza.

Wiedeń, 27 stycznia. Dziennik rozpo­
rządzeń wojskowych ogłasza : Najj. Pan za­
mianował ks. Albrechta Wiirttemberga ma­
jorem w pułku dragonów nr. 4.

Wiedeń, 27 stycznia. Wobecnośei Najd. 
Arcyksięcia Karola Ludwika i Jego Najd. 
Małżonki, oraz P. Ministra Gautscha i licz­
nej żałobnej publiczności pobłogosławił wczo­
raj w kościele wotywnym proboszcz ks. Mar- 
schall zwłoki radcy Dworu dr. Kahlera, po­
czem przewieziono je do Pragi, gdzie zostaną 
złożone na wieczny spoczynek.

W iedeń, 27 stycznia. Wiener Ztg. 0- 
głasza : Pan Minister sprawiedliwości prze­
niósł sędziego powiatowego Michała L u- 
b o w i c z a  ze Zbaraża do Dobromila i za­
mianował sędziami powiatowymi adjunktów 
sądów powiatowych: Józefa D r o z d o w s k i e ­
go w Mikulińcach dla Zbaraża, Michała 
K u ś n i e r z a  w Złoczowie dla Zborowa, 
Michała K u l c z y c k i e g o  w Kołomyi dla

Bohorodczan, Wincentego C i c h o c k i e g o  
w Stryju dla Husiatyna, Konstantego Pr a -  
w e c k i e g o w Brzeżanach dla Bełza.

W iedeń , 27 stycznia. W dalszym cią­
gu wczorajszych obrad w Izbie deputowa­
nych nad etatem Ministerstwa obrony krajo­
wej, zauważył dep. Podlaszecki, że wysokość 
wynagrodzenia żandarmów za schwytanie 
zbrodniarzy jest w Galicyi za wielka. Poru­
szając oświadczenie przewodniczącego w bu­
kowińskim procesie cłowym, że żandarmerya 
„nawet“ w Galicyi i Bukowinie zachowała do 
brą sławę, podniósł mówca, iż oba kraje 
czują się temi słowami, później zresztą za- 
przeczonemi, dotknięte. Mówca ubolewa nad 
działalnością agentówr, którzy werbują dla 
zagranicy galicyjskich robotników. Namiest­
nictwo czyni niesłusznie, przypisując winę 
tego ruskiemu duchowieństwu i polecając 
żandarmom nadzór nad kościelnymi obrząd­
kami ruskimi. Mówca żali się na obecny 
sposób traktowania Rusinów; uznaje poczy­
nione Rusinom przez Polaków ustępstwa i 
prosi, aby Polacy nie identyfikowali się z 
Rządem i podniesionych przez Rusinów prze­
ciw Rządowi zarzutów nie brali do siebie,.

Następnie zabrał głos Pan Minister 
obrony krajowej , generał hr. W e 1 s e r s- 
h e i m b , i powiedział między innnem i, że 
wedle dotychczasowych doświadczeń, drobny 
przemysł nie mógł przy dostawach wojsko­
wych współzawodniczyć z wielkim przemy­
słem. Zresztą już w czasie pokojowym za­
rząd wojskowy musi starać się o to, aby 
wielkie zakłady przemysłowa urządziły się 
t a k , by mogły podołać wszelkim wymaga­
niom na wypadek wojny. Podobnie ma się 
rzecz z producentami i przedsiębiorcami. Pan 
Minister zaleca przemysłowcom drogę aso 
cyacyi i zapewnia, że wT tej mierze mogą 
liczyć na wszeUie ułatwienia ze strony za­
rządu wojskowego. W dalszym ciągu swej 
mowy oświa iczył pan M inister, iż w armii 
wysoko jest ceniona narodowość; nietylko 
nie bywa tłumiony w niej charakter narodo­
wy, lecz owszem rozwijany. W tym też 
względzie nie objawia się żadne niezadowo­
lenie. Używanie języka armii nie może być 
poczytane za tłumienie narodowych uczuć. 
Zarzut germanizacji nie ma żadnej pod­
stawy.

Pan Minister rolnictwa, hr. F a 1 k e n- 
h a y n , odpowiadając na interpelacje w spra­
wie katastrofy w Osieku , zapewnił , iż alar­
mujące pogłoski nie są uzasadnione. Dotych­
czas wydobyto 16 zabitych i 8 ciężko ran­
nych. Dalsze reklam acje o zaginionych nie 
nadeszły. Zdaje s ię , że nie ma już innych 
ofiar katastrofy.

W ied eń , 27 stycznia. Frcmdenhlatt 
pisze . że w- skutek oświadczenia francuskie­
go ministra spraw zewnętrznych, p. Derelle, 
złożonego wobec ambasadora austro - węgier­
skiego w Paryżu , hr. Hovos:a , a tyczącego
się oszczerczych zarzutów . podnoszonych
przeciw ambasadorowi ze strony prasy fran­
cuskiej, epizod ten został załatwiony. Frem- 
denb la t t  dowiaduje się, że hrabia Iloyos upo­
ważniony został do złożenia oświadczenia 
w powyższym sensie wobec pana Develle, 
z tym atoli dodatkiem , iż Rząd austro-wę- 
gierski mocno nad tein ubolewa, że zmuszo­
ny był przedsięwziąć nadzwyczajne kroki, 
aby utrzymać powagę stanowiska austro-wę- 
gierskiego ambasadora w Paryżu.

W iedeń , 27 stycznia. (Tel. pryw .). 
Rząd angielski poinformował rządy europej­
skie o zamiarze powiększenia liczby angiel­
skich wojsk w Egipcie.

Gniewin (Briixj, 27 stycznia. W po­
grzebie ofiar katastrofy wr Osieku wziął u-' 
dział także Namiestnik i złożył wieniec na 
mogile. Namiestnik odwiedził ciężko rannych 
górników.

Berlin, 27 stycznia. Przybył tu król 
W urttemberski; na dworcu oczekiwał go ce­
sarz Wilhelm i książęta.

Berlin, 27 stycznia. Carewicz przyj­
mował wczoraj kanclerza Oaprivi’ego na oso­
bnej audyencyi.

Na wczorajszem posiedzeniu komisyi 
wojskowej oświadczył kanclerz Caprivi, że je ­
żeli Moltke uważał linię Renu za najsilniej­
szą zaporę strategiczną na ziemi, to nie wy­
nika z tego, aby ta zapora była nieprzekra­
czalna,przeciwnie, potrzeba wytężyć wszystkie 
s i ł y ,  ażeby ją taką uczynić.

Berlin, 27 stycznia. Na śniadaniu da- 
nem przez oficerów pułku aleksandryjskiego 
na cześć carewicza, cesarz Wilhelm wzniósł 
toast na pomyślność cara i powiedział:

„My wszyscy widzimy w carze nietylko 
dostojnego szefa pułku i najznakomitszego 
towarzysza, lecz przedewszystkiem reprezen­
tanta dawnych , ustalonych tradycyj monar- 
chistycznyeh , reprezentanta przyjaźni i ser­
decznych stosunków, jakie go łączyły z moimi 
przodkami. Tę przyjaźń i te stosunki stwier­
dziły niejednokrotnie w dawniejszych cza­
sach rossyjskie i pruskie pułki własną krwią 
na polach walki, w obliczu nieprzyjaciela."

•Carewicz wzniósł toast na cześć cesa­
rza, a komendant pułku na pomyślność ca­
rewicza.

Altona, 27 stycznia. Wczoraj zachoro­
wały tutaj cztery osoby na cholerę.

Rzym , 27 stycznia. W Izbie deputo­
wanych prezydent gabinetu p. Gioiitti odpo­
wiedział wczoraj na interpelację w sprawie 
nadużyć w bankach emisyjnych. Prezes ga­
binetu stw ierdził, iż znany powszechnie re­
zultat rewizyi w banku rzymskim jest prawdzi­
wy. Rząd po ukończeniu rewizyi przedłoży 
projekt reformy banków emisyjnych a win­
nych, fctokolwiekby oni by li, ukarze. Przy­
jęcie wniosku o utworzenie ankiety parla­
mentarnej dla zbadania sprawy tych nadu­
żyć^ znaczyłoby tyle co wotum nieufności dla 
gabinetu, który jest stanowczo zdecydowany 
spełnić sumiennie swój obowiązek.

W dyskusyi nad tą odpowiedzią oświad­
czył margrabia di Rudini, iż utworzenie an- 
kiety  ̂parlamentarnej uważa za rzecz nie­
zbędnie potrzebną. Ks. Odesealehi zapytywał, 
czy instytuty emisyjne obowiązane były do­
starczać pieniędzy na cele wyborów1 polity­
cznych? P. Gioiitti w odpowiedzi swej stwier­
dził kategorycznie , iż pieniądze były na to 
istotnie obracane, ale pieniądze te zwrócono. 
( Wesołość).

Dalszy ciąg rozpraw dzisiaj.
Rzym, 27 stycznia. Wczoraj wieczo­

rem eksplodowała tu petadra napełniona 
prochem. Szkody nie zdziałała żadnej.

P a ry ż , 27 stycznia. Na posiedzeniu 
Izby deputowanych wskazał Millevoye na 
postępowanie pewnych agencyj dziennikar­
skich, które usiłowały wywołać skandal; z 
ambasadorami i podać w podejrzenie monar­
chę, mającego powszechne uznanie jako wład­
ca, umiarkowany i sprawiedliwy. Ribot odpo­
wiedział, że rząd wydalił korespondentów, 
rozszerzających kłamstwa, ochronił obrażo­
nego ambasadora rossyjskiego i nadal za 
wsze obowiązek swój spełni.

Budżet ministerstwa spraw wewnętrz­
nych przyjęto. T y tu ł: „Fundusz tajny dyspo- 
zycyjny£i po ożywionej dyskusyi, w której 
postawiono kwestyę zaufania, uchwalono 303 
głosami przeciw 182. Ribot oświadczył, że 
fundusz tajny jest nieodzowny w celu obro­
ny przeciw agitacyoin nieprzyjaznym dla rze- 
czypospolitej.

Paryż, 27 stycznia. Minister Bourgeois 
posłał Cassagnacowi świadków z powodu za­
rzutów, jakie przeciw ministrowi ogłosiła 
AntoriU , mianowicie, że Bourgeois był prze­
kupionym wspólnikiem w sprawie panam­
skiej.

P a ry ż , 27 stycznia. Austro-węgierski 
ambasador hr. Iloyos, złożył wczoraj" wizytę 
ministrowi spraw zagranicznych, aby mu 
przedstawić wrażenie, jakie uczyniły na Rząd 
austro - węgierski oszczerstwa , rzucone na 
niego (hr. Hoyosa), przez wydalonego kore­
spondenta SzekelyTego. Minister wyraził głę­
bokie ubolewanie z powodu nieusprawiedli­
wionych niezern napaści dzienników na am­
basadora i dodał, że polecił ambasadorowi 
republiki w Wiedniu, p. Decrais, aby zwrócił 
uwagę Ministra hr. Kalnoky’ego na kalumnie, 
rzucane przez prasę w Austryi i Węgrzech 
na prezydenta Carnota i rząd francuski.

P e te rsb u rg , 27 stycznia. Grażdanin 
omawia w tonie sympatycznym, niezwykle 
uroczyste przyjęcie w Berlinie carewicza'M i­
kołaja i widzi w tem rękojmię utrzymania 
nadal pokoju międzynarodowego.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 27 stycznia 1893, godzina 10 

minut 35. Akcye kredytowe 321*85, Akcye 
kolei państwowej 297-25, Akcye tytoniowe 
168-25, Anglo - austryackie 152-75, Union- 
bank 247-75, Kolej Karola Ludwika — •— , 
Południowa 94’15, Renta papierowa —•—, 
5-prc. galic. hipoteczne obligacye Banku dla 
krajów koronnych — ■— , listę zastawne — ■—, 
galic. obligacye indemnizacyjne — *—, 4 '/,- 
prc. listy zastawne banku krajowego 100'— , 
4 1/3-prc. pożyczka krajowa z roku 1893 100-40, 
Napoleondor —--—•, Rubel papierowy — •— ,
4-prc. węgierska renta złota — .—, za 100 
marek 59-25. Usposobienie silne.

W iedeń , 26 stycznia 1892 r. godz. 2 , 
minut — , Akcye kredytowe 321-85, Alp. 
Tow. górnicze 53 60, Węgierskie akcye kre­
dytowe 368 50, “ Akcye anglo - austryackie 
152-75. Akcye banku Union 248-50, Akcye 
kolei Karola Ludwika 220'10, Akcye kolei 
Północnej 286 —. Akcye kolei Południowej 
94-75, Losy tureckie 44-80, Akcye kolei pań­
stwowej 296'75, Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 254-50, Akcye kolei węgierskiej 
Północno-wschodniej — •— , Wiedeńskie losy 
komunalne 169 o0, Akcye tytoniowe 168-50, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 105-10, 
Akcye kolei Elbetal 232 25, Akcye banku dla 
krajów koronnych 237 30, 4-prc. węgierska 
renta złota 114-35, Akcye banku związko­
wego 118-— , Rubel papierowy U23-25, W ę­
gierska renta papierowa 10T50. Usposobie­
nie silne.

Odpowiedzialny R edaktor: Adam K r e c h o  wleeki.



Nadesłane.

Jan Ihnatowiez
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najprzedniejsze perfumy, wody toaletowe,
od szczegó ln ion e 10 m edalam i za s łu g i i 2  d y p lo ­

m ami uznania — m ianow icie;
Pp7’fllITlV* jaśm inow a, fiołkow a, różana, re- 
L  O l  IL I UJ y  .  7,e(| owaj kauw aliow a, i la n g -  
Y lan g , O poponas, Jookey  - Club, heliotropow a, 
Es-; B ouąuet, piżm ow a, M P lefleurs, itp. F la k o n i­
ki po 25, 40 , 75 ot. 1 z ł. 150 itd.
P e r fu m y  k r ó lo w e j  M a r y s ie ń k i.  F lakon  2 zł

Woda. lwowska,
dla  sw ego przyjem nego, orzeźw iającego  i d ługo  
trw a łeg o  zap ach u , do sk rap lan ia  sukien , chustek  
i rozp ylan ia  w sa lon ie —  F lak o n ik  m niejszy 80 
et., w iększy  1 z ł. 50 ct.

Woda warszawska,
przyjem nym  kwiatow ym  zapachem  F lakon ik  
m niejszy  95 ot , w ięk szy  1 zł. 80  ot.

Woda lewandowa, S?wiiwidE
w o -a m b r o w a , są p ow szech n ie  używane do roz­
pylania  w salonach  d la  sw ojego przyjem nego, 
m iłego  i łagod n ego  zapachu, ^F lakon  50, 70, 90 
e t ,  z ł. 1-20.

Wody kolońskie r$Ł°.K”r“b.
dnie i najprzedniejsze. F lak o n ik i po ot. 15, 20, 
25, ct. 40 , 50, 80, 1 z łr  , 1 50.
Nabyć mężna we Lwowie w sklepach 
własnych: ul. Kopernika 1. 3, i ulica Ha­
licka. w Krakowie Sukiennice 1. 20. w 
Czerniowcach Rynek 1. 2. — oraz we 
wszystkich pierwszorzędnych sklepach i 

aptekach.

■JF~ * *
pięciu liczb 

wyciąguiętych w c. k. Urzędzie 
lwowskim dnia 25 stycznia

8B -  53 -  32 —  77
Następne ciągnienia odbędą 

i 22 lutego 1893.
Z c. k. Urzędu loteryjnego we Lwowie.

loteryjnym 
1893.
-  79

dnia

Ruch pociągów kolejowych.
w ażny od 1. Maja 1892 r. w edług zegaru lw ow skiego.

sie

P rz y je c h a li do Lwo wa
dnia 27 styczu ia  1893 

H otel G eorge’a.

P P . A H ulim ka z M ycow a, Z. P rzyb y lsk i : 
W arszaw y, A . F ischer z Krosna. J . br. W .U tm .ni 
z Rudy.

H otel Im peria l.

P P . E . ar. M ycieisk i z K rakowa, J. hr. Pru  
szyński z Ż ytom ierza , M. hr.  R ou ik ier  z O dessy  
J . br. R om aszkan z H orodeuki, W . R o g o y s k iz T a r  
nową. J. B iliń sk t i A . Jaw orski z Kaweza.

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na GAZETĘ LWOW­
SKĄ wynosi za pierwsze ćwierćrocze,1 
w m i e j s c u  3 zł., pocztą 4 zł.; za 
miesiąc styczeń: w m i e j s c u  1 zł., 
pocztą 1 zł. 35 ct. Z „Przewodnikiem" 
za pierwsze ćwierórocze w m i e j s c u  
3 zł. 75 ct., pocztą 4 zł. 75 c t.; za 
miesiąc styczeń w m i e j s c u  l zł. 
30 ct., pocztą 1 zł. 65 ct Premime-
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Z Krakowa . . . . 6.01 2*50 9 0 1 6-46 9321
Z M uszyny-K rynicy via  

T a r n ó w ........................ 9 0 1
1
i

Z Podwołoez. i  Brodów  
(na dworzec główny) 2*57

r
£ 40 7 2 1

Z Podwołoez. i Brodów
(na dworzec Podzamcze) — 2*45 9 1 7 6-55 —

Z Suezaw y . . . 1 0 0 9 — 7-56 1-42 7 0 6
Z Kimpolungu . . 1 0 0 9 — 7-56 — —
Z R adow iee . . . . 1 0 0 9 — 7 5 6 —. 7 0 6
Z H l i b o k i ........................ 10 0 9 — — ___ 7 0 6
Z N ow osielicy  . . . — 7-56 — 7 0 6
Z Słobody rungurskiej 10*09 — — 1-42 7 0 6
Z H usiatyna via H alicz 1 0 0 9 — — 1 42 ___

Z N ow ego  Sącza Chy­
rowa, Stan isław ow a i
S t r y j a ........................ — — 9-16 2-35 —

Z S u ch y , N ow egoSącza, 
Chyrowa, S tan isław o­
wa i Stryja . . . — — 9-16 — __

Z Chyrowa, S tan isław o­
wa i  Stryja . . .

!
1 4 1

ZPesztu.M iskoleza.M un- 
kacza, Ław ocznego i
S t r y j a ........................ — - 1 9 1 6 | — 1 4 1

Z Sokala i B e łżca  . . i

Z Sokala i R aw y ruskiej — —  1 -  1 — -  8

g z Ze L w o w a  od ch od zą: §  o
,Ph .;0.

Do Krakowa . . •
Do M uszyny-K rynicy via  

Tarnów . . . .
Do Podwołoez. i Brodów| 

(z  dworca głów nego) 
|Do Podw ołoez. i  Brodów  

! z Podzamcza)
Do Suczaw y . . .
Do H usiatyna via H alicz  
Do Słobody rungurskiej 
Do N ow osielicy  . .
Do H liboki 
Do Radowiee . . .
Do K im polungu . .
Do Stryja, Chyrowa,No­

wego Sącza i  Suchy  
|D oStryjai Stanisław ow a  
Do Stryja, Ł aw ocznego, 

Munkaoza, M iskolcza
i P e s z t u ........................

Do B ełżca i  Sokala  
jDo Sokala i  Rawy ru-j 

skiej . . . . . .

1 0 A 1 13-071

2-58 -

3-10
6-361
6-361
6-36
6-36
6-36
6-36,
6 3 6 ,

9-41

6-16,

6-16

C9*
i  »  
f i  °

1 ce*
§  ° \  

a* °

!  * 
£  s

6 11-01 7-56 —

— 7-56J —

10 26 — —

1 0  52 __
3-22 10  5 6 —
3-22 — _
3-22 10  56 —

• 10-56 —
--- —

10*56 —
3-22 — —

10-21 7*41 _
10-21 7*41 —

7 4 1
9.5

— — 7.36

ratę przyjmuje się tylko od 1 lub 16 
każdego miesiąca.

W celu ustalenia nakładu prosi­
my o wczesne nadsyłanie prenumeraty.

Wystawy i Muzea.

U w a g a :  Godziny drukowane grubemi liczbami, oznaczają po- 
—  Irę nocną od godz. 6 wieczór do 5 59 rano.

1 Czas kolejowy (średnio europ ej ski różni się od czasu lwowskie- 
Jgo o 35 m inut, t. z. gdy zegar we Lwowie wskazuje godz. 12 

południe, zegar kolejowy wskazuje godz. 11-25 przed południem.

M uzeum  przem ysłow e w 
d żin y  9 — 1 przed

ratuszu cod zien n ie od go- 
i od g . 3 — 6 po południu.

W stęp: w p o u fed z ia łes  50 ct., w m u e Unie 
20 et. W  n ied z ie lę  otw arte od g . 1 0 — 1 przed  
połudn. wstęp w olny.

Gmach sejm ow y cod zien n ie  po poprzedniem  z g ło ­
szeniu  się  u zarządcy gm achu.

H otel W arszaw sk i

M uzeum im. D zieduszyckieb . p rzy u licy  T eatra ln ej  
L. 18, otw arte dla p u b liczn ości w św ięto  i 
n iedzielę od godziny  10 - 1 1  przed południem , 
we środy i soboty od  g . 11— 3. W stęp  w oln y

Lw ów , d. 27 styczn ia  1893.

Cennik lwowskiej Izby tiaiullowej i przemysłowej.
"płacą 

walutą  
'złr. ct.
218 ”50 
253 -  
340 -

1.  A k c y e  z a  s z tu k ę .
Kol. g. Kar. Lud. po 200 z ł. m. k. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 z ł. w. a. 
Banku hip. ga lic . po 200 zł. a. w. 
Banku kred. gal. po 200 zł. a. w.

2 . L is t .  z a s t .  za 100 zł. 
Banku hipot. 5 pr. w. a. w 40 1.

5 prc. w. a. 
w ylosow alne z 10 pr. premią 

Banku hipot. 41/» pr. los. w 50 1. 
B anku kraj. 4 ’/spr. w. a. los. w 51 I. 
Tow. kred. galic . ziem s. 4pr. w. a. 

I. em is.
Tow. kred. gal. ziem . 4 pr. w. a.

los w 4 1 1/ ,  lat 
4'/spr. w a. los. 52 1. 
4pr. w. a los w 56 1.

3 . L is ty  d łu ż n e  za 100 zł. 
G al. zakł. kred. w łoś. w lik w id acji 

(daw. 6 pr.) 3 pr. w. a.
(daw. 5 pr.) 2 ‘/s pr. w. a. . . 

Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. 
w likw . 6  pr. w. a. los. w 15 lat

4 .  O b lig i za 100 zł. 
Indem niz. gal. 5 pr m. k.
G al. funduszu p rop in . 4 pr. w. a- 
Buków. fund. propin. 5 pr. w. a. 
O blig. kom unalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I. ein . .
K om unalne Banku ki aj- 5°/0 II. em. 
P ożyczki kr. 6 pr. w. a. . . .  
Pożyczki kr. 4 ‘/a pr. w- a. . . 

w » „ 4  „ „
5 . L o sy  m iasta Krakowa . . 

„ „ Stanisław ow a
6 . M o n e ty .

Dukat eesarski . .
N apoleondor . . .  . . . .
P ó łim p e r y a ł..........................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

„ papierowy . 
JOOmarek n iem ieckich . . . .

żądają  
austr. 
złr. ct.

”22T50l
256

-  215

i

oo

101 80

108 00 109 30
99 — " i
100 - 100 70

97 70 98 4o|
1)5 90 — --

ioo oo 101 30]
95 60 96 30,

i

50 - -----

105 -  
96 50 9? 20

102 - 102 70

101 80 102 50
103 50 -----

99 50 — —
93 50 — --
24 — 26 —
40 - 43 -

5 63 5 73
9 56 9 66
9 70 — —

11 2230 1 2720
[1 22 3o 1 24.30
! 59 05 59 55

Kurs giełdy wiedeńskiej.
D nia 25. styczn ia  1893.

D łu g  p a ń s tw a . p łaeą żądają

Jed n olity  d łu g  państw a w banknot.
m a j - l is to p a d ................................................  98 40 ‘̂ 6 0
lu ty - s ie r p ie ń .....................................................98.40 98.60

Jed n olity  d ług państw a w srebrze
s t y c z e ń - l i p i e e ...................................  98.10 98.30
kw iecień-październik  . . . .  . 08.10 98.30

L osy z roku 1854 po 250 zł. in. k. 4 pr. 146.— — . —
„ „ 1860 po 500 z ł. w. a. 5 pr. 148.75 14975

1860 po 100 zł. 5 pr. . 165 —  166.50
„ 1864 po 100 zł. . . . 193 ,— 193 7-
„ 1S64 po 50 z ł........................  192.50 193.50

K enty Com. po 42 litr. austr. . . . — .—  —
L isty  zast. domen, państw, po 120

z ł. 5 pr............................................................. 155.40 156.—
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 116.45 116.65
R enta papierowa 5 pr. z r. 1881 . . 101.05 101.25

2 . O b lig a c je  indem. 5 pr. (za zł. m. k.)

Bukowiny
G alicyi . .
N iższej A ustryi
S ie d m io g r o d u ..............................
W ęgier za 100 zł. w. a. 4 pr.

3 . A k c y e .

105.25 - .  
105.— 105.50  
109.75 —

96.30 97.30

B ank  A nglo  aust. 200 z ł. emit. zł. . . 151.75 
Inst. kred. dla handlu po 160 z ł. . . 319. - 
N iżno-austr. tew, eskom t. po 500 zł. . 644 .—
Gal. banku hip. po 200 z ł .......................... 340 .—
Gal. banku d. han. i  prz. a zł.200w pl. 40pr. — 
Gal zakł. krod. ziem . a 200 zł. . . — .—  
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 23 8 .— 
Bank austro-w ęgierski a 600 zł. . . 998  
Kol A lbrechta a 200 zł. w srebrze . 96 .50  
Austr. Tow. źegl. par. dun.po 500 zł. ink. 3 4 1 .— 
Kol. Cesarz. E lżb iety  po 200 zł. mk. . — .— 
Kol. R zeszów-Tarn (w . a .) a 200 zł. . — .—

152.25  
319 50  
6 5 0 . -

2 4 0 . -  
1002. -  
97. — 
3 4 4 .—

Północna kolej po 1000 zł. m. k. 
Kol. Kar. Ludw. po 209 z ł. m. k. . 
Lwów-Czer. kol. I. po i  00 zł. a. w. 
Tow. kol. żel. państw , po 200 zł. w i 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 
I. koli w ęg. gal. a 200 zł. w srebrze

żądają

28 .5 5  - 2 8 6 5  —  
. 219.75 220.75  
. 253.75 254.75  

295 75 296.25  
. 9 3 — 9 4 .— 
• 202.50 203.50

4 . L is ty  z a s ta w n e  losow ane.

Ogólny rolniezo-kredytow y Zakład dla  
G alicy i i  Bukowiny w  15 1. 6  pre. 

Powsz. austr. zakł. kr. ziem s. 4 pr. 
w złocie  w 50 1. . . . . . .  .

Powsz. austr. zak. kr. ziem . 4Va pr.
a. w. w 50 1...................................................
V n t) ii n 4 pr.
„ „ „ „ prem iowe po 3 pr.

Gal. Zak. kr. ziem . krak. los. w 18 1. 6. pr. 
„ „ „ ' „ „ w 20 1. 7 pr.
„ „ „ „ k w 36 1. 6  pr.

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pr. . . . 
» „ „ „ „ po4pr. w 411. wyl.

n » po 4 1/* pr. w
52 latach z w r o t n e ....................................

Banku kraj. 4 ‘/a pr. w. a. los. w 51*/, 1. 
Obligi kom unalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m i s y i ........................
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl.
Banku aust. w ęg. 4 1/* pr............................
W ęg. Z akł. kred. ziem.  akc. w 39 1.

wyl. po 5 pre................................................
* .. n .• wyl. 4 ’7a pr.

.. « w 41 1. wyl.
po 4 pr. . .

118.75 119.50

100.50 101.50  
97 50 98.30

115.50 116.50

101.75
98 75 —
95.50 9 6 . -

100.75 101.50  
100 . -  100.20

1 0 1 . -  1 0 1 8 0  
1 0 0 . -  100.20

101.50 —  
101 .— 101.70

96.50 97 25

5 .  O b lig a c y e  z prawem pierw szeństw a (za 100 zł.)

Kolej A lbrechta a  300 zł. 5 pr. a. w. — .— —
Tow. kol. żel. Preszów -Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  — .— —.—
Kolej północna po 100 zł. em. 1886 4°/0 100 — 100.50

po 100 zł. „ 1887 „ 99.50 109.50
Kol. gal. Kar. Lud. em isya z r. 1881

po 300 zł. 4 l/a pr..... — .— — . —
detto (Jarosław -Sokal) . ------- — .—

Kol. Gal. Lwów-Czern.-Jas. em isya  a 300  
zł. 4 pr. — srebrze z r. 1884 . .

z r. 1884 . . .
z r. 1866 . 
r r. 1872 .

W ęg. gai. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. . 
W ęg. reg u la c ja  Cisy po 100 zł. 4 pr.

6 . L o s y .

In st. kr. dla han. i pr. po 100 zł. a. w.
Clarego po 4 0  z ł. m. k ................................
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m k. 
K eglew icha po 10 zł. m. k. . .
Losy m iasta  Krakowa po 20 z ł. a. w.
Pożyczka m iasta L ubiany po 20 z ł. . 
Pożyczka m iasta Budy po 40 zł. a. w.
Palfiego po 40 z ł. m. k ................................
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. .

węg. „ po 5 zł. 
F un d a cja  szp ita la  A rcyk. Rudolfa 

po 10 zł. a. w. . . . . . . .
Salm a po 40 zł. m. k....................................
St. G enois po 40 zł. m. k. . .
Pożycz, in. Stanisław ow a (po 20 zł. a. w.) 
Pożyczki T ryestu  po 100 zł. m. k. .

„ „ po 50 z ł. a. w. .
W aldsteina po 20 z ł. m. k. . . .  
W indisehgratza po 20 z ł. m. k. . . .

p łacą  żądają

89.10
96-50

9 0 . -
97.50

105.70 106.70  
141.50 142.—

193.50 194.5' 
59 .- 6 1 .-

133.50 134.5'

2 3 . -
2 3 .—
6 1 . -
5 7 .—
1 9 . -
12.75

24.50
6 7 .—
67.75  
41 .—

139.—
67.—
4 3 . -
7 3 -

23.50  
24 .— 
6 2 -  
5 8 . -
19.50  
13.25

25.50  
68. -

68.50  
4 3 -

45 .-

7. W e k s le  (za 3 m iesiące).

A ugsburg na 100 w. p. n. . . . .  .   ___
B erlin za 100 m arek w. p. n.  ._ __’__
Frankfurt za 100 m arek w. p. n. . .
Ham burg za 190 marek w. p. n. . .  ’_
Londyn za ft. s z t ............................................  120.85 121 45
Paryż za 100 fr....................................  48.12.5 48.17.5

K u r s  z ł o t a .

Dukat cesarsk i m en.
„ pełnej w agi .

K o r o n a ........................
20-frankówka . . . 
R osyjski półim peryał 
T alar związkowy . 
Srebro . .* . . . .

5 . 6 9 . -
5 .67 .—

5 .7 ] .-
5 .69 .-

.<9-62.— 9 .6 3 .5 —

T

Licytacyę.
.. 15502 [514 2 - 3 ]

W tutejszym sądzie odbędzie się o go- 
zinie 10 rano w dniu 9 lutego 1893 po 
yżej ceny szacunkowej, zaś 16 marca 189.3 
oniżej tskowej, licytacja realności według 
yk. hip. 2 księgi grunt, gminy Swidowa 
ornka Babiana własnej na rzecz ck. uprz. 
alic. Zakładu kredyt, włość, w likwidacyi 
to 15 rat po 6 zł. zpn,

Cena wywołania 300 zł. 
wadyum 30 zł.
Kesztę warunków, akt oszacowania i 

ryciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
egistraturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipotecznych 
stanawia się kuratorem dr. Diamanda, ad­
wokata w Czortkowie.

C. k Sąd powiatowy.
Czortków, 25 października 1893.

i ,  8888 [507 2 3]
C. k. Sąd powiatowy podaje do wia­

domości, że celem zaspokojenia wierzytelno­
ści tarnow'ski j kasy oszczędności w kwocie 
510 zł. 78 ct. wa. zpn. odbędzie się egze­
kucyjna sprzedaż przez publiczną licytacyę 
realności pod lk. 192 położonej, objętej wyk. 
hip. 1. 8 w księdze gr. gminy kat. Pilzno 
wedle poz. 1 karty własności do dłużnika

Schachny Grabsehrifta należącej, w sądzie 
tutejszym w dwóch terminach , a mianowi­
cie duia 23 lutego |sf)3 i ""dnia 23 marca 
1893, k; żdym razem o godzinie 10 przed 
południem.

Cena wywołania 4374 zł.
Wadyum 437 zł. 40 ct.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiono adw. dr. Tomasza Krudzielskie- 
go w Pilziiie.

Resztę warunków licytacyi i odnośny 
wykaz hipoteczny, oraz akt oszacowania 
przejrzeć można w registraturze.

O. k. Sąd powiatowy.
Pilzno, dnia 3 stycznia 1893.

L. 8320 [ 4 9 9 2  3] [
W tutejszym sądzie odbędzie się o go- ! 

dżinie 10 rano d ia 21 lutego 1893 powy- j  
żej ceny szacunkowej , zaś dnia 21 marca ’ 
1893 nawet poniżej takowej licytacya real 
ności 1. 19 i 88 w Szczuro wicach według 
wyk. hip. 1. 118 w połowie Mojżesza Abra 
hama Kardasza własnej, 11 według wyk. hip. 
354 w połowie, a 111 według wykazu hip. 
357 w połowie Konrada Stroczyńskiego sy­
na Romana w łasnej, na rzecz Towarzystwa 
zaliczkowego w Radziechowie pto 98 zł. 
13 ct.

Cena wywołania : ad I 543 zł. ad II 
517 zł., ad 111 348 zł.

Wadyum 10 prc. ceny wywołania.

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli hipotecznych i tym , któ- 
rymby uchwała ta nie mogła być doręczo­
ną, ustanawia się kuratora Leona Holzera z 
Łopatyna.

Każde ciało hipoteczne będzie osobno 
w powyższym porządku licytowane.

C. k. Sąd powiatowy.
Łopatyn, 30 grudnia 1892.

L. 5789 [487 2— 8]
C. k. Sąd powiatowy w Bieczu podaje 

do publicznej wiadomości, że eelerri zaspo­
kojenia wierzytelności Jana Benbna w kwo­
cie 15U zł. a w. z pn. odbędzie się dnia 
27 lutego i 893 o godzinie 10 przed połu­
dniem w gmachu ‘-ądowym w Bieczu egze­
kucyjna sprzedaż przez publiczną licytacyę 
realności Iwh. 564 w Bieczu położonej dłu­
żnika Jozefa Kosiby wLsnej z tern, że na 
tym terminie powyższa realność za jakąbądź 
cenę najwyżej ofiarującemu sprzedana zo­
stanie.

Oenę wywołania stanowi cena szacun­
kowa w kwocie 2571 zł.

Wadyum wynosi 258 zł.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w registratu­
rze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adwokat dr. Józef Raiomyski 
w Gorlicach.

O. k. Sąd powiatowy.
Biecz, 30 grudriia 1892.

L. 4728 [502 2 —3]
C. k. Sąd powiatowy w Makowie po­

daje niniejszem do public'.uej wiadomości, 
iż celem zaspokojenia pvetensyi stowarzy­
szenia pożyczkowego „Wzajemna pomoe“ 
w Makowie w kwocie 80 zł. wa. zpn. odbę­
dzie się w tu t sądzie w dniach 2 Marca 
i 6 kwietnia 1898, każdym razem o godzi­
nie 10 rano egzekucyjna sprzedaż przez pu­
bliczną licytacyę posiadłości pod lk. 109 w 
Żarnowce położonej , solidarnej dłużniczki 
Tekli Szezepaniakowej własnej, na imię tej­
że następnie zaintabulowanej wyk. hip. 214 
w całości i w wyk. hip. 217 w 4/32 części.

Cena wywołania 37.9 zł. 50 ct.
Wadyum 37 zł. 95 ct.
Kuratorem dla nieznanych wierzycieli 

ustanowiony został adwokat dr. Zygmunt 
W erner w Makowie.

Resztę warunków licytacyjnych, wy­
ciąg hipoteczny i protokół oszacowania wol­
no stronom w tutejszym sądzie przejrzeć lub 
odpisać.

O. k. Sąd powiatowy.
Maków, 8 października 1892.



6
L. 26059 [443 3— 3]

C. k. Sąd obwodowy podaje niniejszem 
do publicznej wiadomości, że zezwolił w 
drodze egzekueyi prawomocnego wyroku ts. 
z dnia 7 kwietnia 1887 1. 4085 celem znie­
sienia współwłasności realności pod 1. 76 w 
Tarnowie położonej wyk. hip. 1. 438 ks. gr. 
gm. kat. Tarnów objętej Simy z Sachsów 
Goldsandowej w 2/4 częściach, Jakóba Bran­
da 1/4 części i Lei Brandowej w 1/4 części 
własnej na publiczną sprzedaż tejże real­
ności, która odbędzie się w sądzie tutejszym 
dnia 28 lutego 1893 o godz. 10 rano nie 
poniżej ceny szacunkowej.

Cena szacunkowa oraz wywołania 6374 
zł. w. a

Wadyum 638 zł. w. a.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny 

oraz resztę warunków licytacyjnych przejrzeć 
można w ts. registraturze.

Tarnów, dnia 12 stycznia 1893.

L. 25739 [444 3— 3]
C. k. Sąd obwodowy Tarnowski podaje 

do wiadomości, że na zaspokojenie wierzy- 
telnośei Tarnowskiej kasy oszczędności ze 
skryptu dłużnego z daty Tarnów 14 paź­
dziernika 1885 1. 937 w sumie 5500 zł. a. 
w. z pn. dozwoloną została sprzedaż egze­
kucyjna realności w Tarnowie na Zawału 
pod nk. 47 i 47a położonych wyk. hipot. 
201 i 202 ks. gr. Tarnów objętych do egze- 
kutki Schiffry Leibel należących.

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w sądzie tut. w dwóch term inach 
a mianowicie w dniu 24 lutego 1893 i w 
dniu 24 marca 1893 każdym razem o godz. 
10 przed południem.

Cenę wywołania stanowić będzie w ar­
tość szacunkowa 2917 zł. 11 ct., względnie 
6753 zł. 60 ct. poniżej których w terminie 
pierwszym realności sprzedane nie będą.

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma­
jące wynosi 10 prc., które w dniach 3 do 
jednej czwartej części podnieść należy.

Besztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt szacunkowy przejrzeć można w reg i­
straturze c. k. sądu obwodowego.

Dla wierzycieli hipotecznych z m iej­
sca pobytu niewiadoymch następnie tych 
wierzycieli, którzyby po dniu 10 stycznia 
1893 do hipoteki realności weszli lub któ­
ry mby uchwała niniejsza luti jakakolwiek pó­
źniejsza z jakiegokolwiek powodu nie zosta­
ła  należycie doręczoną ustanawiamy kura­
tora w osobie adw. dr. Mieczysława Gałec­
kiego z substytueyą adw. dr. Jana Steca.

Tarnów, dnia 12 stycznia 1893.

L. 3803 [479 3— 3]
C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 

celem zaspokojenia sumy dłużnej w kwocie 
50 zł. w. a. jako pierwszej raty z kapitału 
150 zł. pochodzącej przeprowadzi egzekucyj­
ną sprzedaż realności wyk. hip. 1. 41 gm. 
Zabierzów objętej a dłużnika Pawła Łyska 
młodszego własnej i posiadłości lwh. 895 
tej samej ks. gr. objętej a na imię Jędrze­
ja  Zychala zaintabuiowanej na rzecz Saula 
Pinkesfelda w dwóch terminach licytacyj­
nych dnia 24 stycznia i dnia 6 marca 1893 
każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniem.

Cena wywołania 1433 zł.
Wadyum wynosi 141 zł. a. w.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny przejrzeć można w regi­
straturze sądowej.

Niepołomice, d. 30 października 1892.

L. 8499 _ [478 3 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłu­
żnej 84 zł. 5 ct. a. w. z pn. egzekucyjną 
sprzedaż realności lwh. 120 i 1393 gminy 
kat. Niepołomice objętych własność Jana i 
Zofii Trzosów i Józefy Mączyńskiej stano­
wiących na rzecz Kalmana Bassera w dwóch 
term inach licytacyjnych dnia 24 stycznia i 
dnia 6 marca 1893 każdym razem o godzi­
nie 10 przed południem.

Cena wywołania wynosi 2000 zł. aw.
Wadyum zaś 200 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny przejrzeć można w regi­
straturze sądowej.

Niepołomice, d. 30 października 1892

L. 13293 [480 3 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Starym Sączu 

przeprowadzi na rzecz Estery Hollandrowej 
pto 73 zł. publiczną sprzedaż posiadłości o- 
bjętej wyk., hip. 1. 29 gm. kat. Gostwica 
Wojciecha Żelaski własnej w dniu 23 lute­
go 1893 i na dniu 23 marca 1893 o godz. 
10 rano.

Cena wywołania 6788 zł. 50 ct.
Wadyum 1697 zł. a. w.
Resztę aktów przejrzeć można w re­

gistraturze.
Stary Sącz, dnia 19 grudnia 1892.

publiczną sprzedaż posiadłości objętej wyk. 
hip. 1. 74 ks. gr. gm. kat. Podegrodzie Woj­
ciecha Perełki własnej na dniu 23 lutego 
1893 i na dniu 23 marca 1893 o godzinie 
10 rano.

Cena wywołania 988 zł. a. w.
Wadyum 247 zł. a. w.
Resztę aktów przejrzeć można w regi 

straturze.
Stary Sącz, dnia 19 g ru d n h  1892.

L. 4067 [477 3—3]
C. k. Sąd powiatowy w Ciężkowicach 

podaje do wiadomości, iż celem zaspokojenia 
wierzytelności Tarnowskiej Kasy oszczędno­
ści w kwocie 666 zł. 32 ct. z pn. odbędzie 
się w tutejszym c. k. sądzie licytacya real­
ności pod n. 16 w Berdechowie położonej 
wykazem 28 ks. gr. dla tejże gm. objętej 
dłużnika Jędrzeja Jopa własnej w dwóch 
terminach mianowicie w dniu 24 lutego 
1893 i w dniu 24 marca 1893 każdym ra­
zem o godzinie 10 przed południem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 3090 zł.

Wadyum wynosi 309 zł.
Resztę warunków sprzedaży, akt osza­

cowania i wyciąg hipoteczny przejrzeć mo 
żna w tusądowej registraturze.

Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych oraz dla tych, którzy­
by uzyskali prawo zastawu na pomienionej 
realności po dniu 1 października 1892 usta­
nawia się kuratorem pana Michała Huzę z 
Ciężkowic.

C. k. Sąd powiatowy.
Ciężkowice, dnia 15 listopada 1892.

L. 8901 [482 3 — 3]
C. k. Sąd powiatowy w Starym Sączu 

przeprowadzi na rzecz Samuela Leiby Wach- 
tera publiczną sprzedaż połowy posiadłości 
dłużnika Wojciecha Perełki własnej na dniu 
23 lutego 1893 i na dniu 23 marca 1893 o 
godzinie 10 rano.

Cena wywołania 564 zł. a. w.
Wadyum 60 zł.
Resztę aktów przejrzeć można w regi­

straturze.
Stary Sącz, dnia 30 grudnia 1892.

L. 13294 [481 3— 8]
C. k. Sąd powiatowy w Starym Sączu 

przeprowadzi na rzecz Abrahama Holl&ndra

L. 4985 [451 3 -3]
O. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie za­

wiadamia, iz celem zaspokojenia sumy 40 
zł 11 ct. z pn. odbędzie się na rzecz Her- 
scha Garfunkla w tutejszym sądzie sprzedaż 
połowy posiadłości lwh. 26 gm. kat. Hucz- 
wice objętej dłużnika Wasyla Petruszki w ła­
snej w dwóch terminach mianowicie dnia 
27 lutego 1893 i 27 marca 1893 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu­
rze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony Lu­
dwik Riedl w Baligrodzie.

Wadyum wynosi 43 zł. 8 ct. a. w.
Baligród, 10 września 1892.

L. 10954 -  [461 3—3]
W tut sądzie odbędzie się w dniu 28 

lutego 1893 o godznie 12 przed południem 
sprzedaż realności wyk. hip. 1. 759 ks. gr. 
gm. Hańkowce Herscha Zanderera Mo.dka 
własnej na rzecz Ludwika Skórskiego pto 
12 zł za jakąbądź cenę.

Cena wywołania 80 zł.
Wadyum 16 zł.
Besztę warunków i akt oszacowania 

wolno przejrzeć w registraturze.
Kuratorem nieznanych wierzyeieli dr. 

Kosenheck adw. w SniatjDie.
Z c. k. Sądu powiatowego.

Śniatyn, 22 grudnia 1892.

L. 6379 [456 3— 3]
C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem 

zaspokojenia pretensji Mendla Klausnera w 
kwocie 10 zł. 87 ct. z pn. odbędzie się w 
tutejszym c. k. sądzie dnia 22 lutego 1893 
i dnia 23 marca 1893 każdym razem o 9 
rano egzekucyjna publiczna sprzedaż tej po­
siadłości lwh. 121 księgi gruntowej gminy 
Andrzejówka 12/80 części ciała hipotecznego 
lwh. 41, 20jl60 części ciału hipotecznego 
lwh. 44, połowy posiadłości lwh. 122, poło­
wy posiadłości lwh. 127, 2[8 części ciała hi­
potecznego lwh. 135, 40/240 części ciała hi­
potecznego lwh. 136 objętych dłużnika m a­
sy spadkowej Janka Tyrpaka własnych z tem 
iż na pierwszym terminie tylko za cenę sza­
cunkową lub powyżej, na drugim zaś i niżej 
posiadłość ta sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa wynosi 181 zł. 50 ct.
Wadyum 18 zł.
Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 

przejrzeć można w tutejszo-sądowej registra­
turze.

Muszyna, 10 grudnia 1892.

L. 18217 [42-5 3 - 3 ]
O. k. Sąd obwodowy w Przemyślu po­

daje do powszechnej wiadomości, że w spra­
wie egzekucyjnej Banku krajowego królestwa 
Galicyi i Lodomeryi z wieikiem księstwem 
krakowskiem przeciw Nuchemowi Maus i 
Scheindli z Rosenzweigów Maus o zapłace­

nie kwoty 41 zł., 40 zł. 97 ct. i 778 zł. 77 
et. z pn. odbędzie się dnia 23 lutego 1893 
i dnia 24 marca 1893 każdym razem o go­
dzinie 10 przed południem w biurze nr. 2 
przymusowa sprzedaż realności pod lk. 270 
w Przemyślu położonej wedle Dom. VII. 
pag. 416 n. 3 haer. dłużnika Nuchema Maus 
i Scheindli Rosenzweigów Maus własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 2000 
zł. a. w.

Wadyum zaś 10 prc. tejże.
Kuratorem wierzyeieli niewiadomych 

ustanowiono adwokata dr. Kormosza w Prze­
myślu z substytueyą adwokata dr. Hillela.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg tabularny można przejrzeć w tusądo- 
wej registraturze.

Przemyśl, 17 grudnia 1892.

L. 13974 [505 3— 3]
W  sprawie egzekucyjnej gal. Zakładu 

kredytowego ziemskiego w likwidacji prze­
ciw Herschowi i Sarze Eidel dw. im. Falsch- 
berg o 336 zł. w. a. odbędzie się w tutej­
szym sądzie o godzinie 10 rano dnia 30 sty­
cznia 1893 tylko za lub wyżej ceny szacun­
kowej, zaś dnia 27 lutego 1893 także poni­
żej takowej przymusowa licytacya realności 
pod 1. kat. 175 w Podhajcach położonej 
wykazem hip 1298 ks. gr. gm. kat. Pod­
hajce objętej.

Cena szacunkowa oraz wywołania 2500 
zł. a. w.

Wadyum 250 zł.
Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 

protokół opisania przynależności przejrzeć 
można w tusądowej registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli hipote­
cznych ustanowiony kurator w osobie p. a- 
dwokata dr. Rotha.

C. k. Sąd powiatowy.
Podhajce, 19 listopada 1892.

L. 16359 [524 1— 8]
W sprawie egzekucyjnej Berła Spiere- 

ra przeciw Chasklowi Leibie 2 im. Goldfel- 
dowi o zapłacenie 48 zł odbędzie się na 
dniu 28 lutego 1893 tudzież na dniu 12 
kwietnia 1893 każdym razem o godz. 10 
przed południem w tutejszym sądzie egze­
kucyjna sprzedaż realności każdej z osobna 
w Dąbkach położonych a to :

1) Chaskla Leiby 2 im. Goldfelda wy­
kaz h 'p . 287 na 520 zł. ocenionej.

2) Schmila Eckerlinga wyk hip. 347 
na 150 zł. ocenionej.

3) Matija Roszoznka wyk. hip. ?52 na 
75 zł. ocenionej.

4) Dmytra Misko Wasyla wyk. hip. 
355 na 70 zł. ocenionej.

5) Estery Kupfersehroidt lo  Liebman 
2o Neuberger wyk. hip. 378 na 200 zł. o- 
cenionej.

6) Ela Jassla Reiss wyk. hip. 379 na 
100 zł. ocenionej.

Cenę wywołania stanowi cena ocenie­
nia każdej realności.

Zakład wynosi 10 prc. ceny wywołania.
Realności powyższe zostaną na pierw­

szym terminie; za eenę wywołania lub wy 
żej takowej sprzedane, na drugim zaś ter­
minie także niżej takowej.

Resztę warunków możua przeglądnąć 
w registraturze sądu.

C. k. Sąd powiatowy.
Horodenka, 8 grudnia 1892.

L. 10598 [475 i _ 3 ]
Zawiadamia^ się chęć kupna mających, 

że w tut. ck. sądzie obwodowym w biurze nr. 
28 na koszt i niebezpieczeństwo Majera 
Brachfelda, Wolfa Frohlicha trafikanta i 
Marcina Echsteina odbędzie się na dniu 27 
lutego 1893 o godzinie 10 rano relicytaeya 
realności pod lk. 85 lwh. 78 ks. gr. gm. 
kat. Rzeszów objętej na imię spadkobierców 
Majera Frohlicha zapisanej celem pokrycia 
wierzytelności gminy miasta Rzeszowa w 
kwocie 85 zł. 85 ct. aw. zpn.

Cena wywołania 10005. zł.
Wadyum 1000 zł.
Resztę warunków licytacyjnych w są­

dzie można^ przejrzeć.
Rzeszów, dnia 12 stycznia 1893.

L. 1078-3 [526 1— 3]
W dniach 21 lutego i 21 marca 1893 

zawsze o godzinie 10 z rano odbędzie się 
w sądzie tutejszym na pierwszym terminie 
tylko za lub wyżej ceny wywołania na dru­
gim zaś i niżej licytacya realności pod nk. 
287 w Rożniatowie położonej w skład ciała 
hipotecznego 1. wyk. hip. 98 ks. gr. gminy 
Rożniatowa wchodzącej własność nieobjętej 
masy spadkowej b. p. Ozyasza Tanne stano­
wiącej celem ściągnięcia należytości Szoiły 
Horowitza w kwocie 100 zł. a. w z pn.

Cena wywołania 600 zł.
Wadyum 60 zł.
Resztę warunków w registraturze do

przejrzenia.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

Ignacy Unieszowski w Rożniatowie.
Rożniatów, 20 grudnia 1892.

L. 7434 ]525 1 - 3 ]
Celem zaspokojenia grzywny Wysokie­

go Skarbu w resztującej kwocie 566 zł. 61 
ct. a. w. z pn. dozwolił tutejszy c. k. sąd 
powiatowy egzekucyjnej sprzedaży odbędzie 
się w tutejszym sądzie w dniach 27 lutego 
1893 i 4 kwietnia 1893 każdym razem o 9 
godzinie z rana egzekucyjna licytacya poło­
wy realności pod lwh. 157 i 252 w Oświę­
cimie.

Cena szacunkowa połowy realności pod 
lwh. 157, 650 zł. a połowy realności pod 
lwh. 252, 330 zł. 16 ct. stanowi cenę wy­
wołania.

Wadyum 65 zł. względnie 34 zł.
Resztę warunków licytacyjnych w tut. 

registraturze do przejrzenia.
C. k. Sąd powiatowy.

Oświęcim, 24 października 1892.

Konkursa.
L. 4105 [486 3—3]

Konkurs na posady dwóch kasyerów i 
kontrolora przy głównej kasie c. k. Dyrekcyi 
poczt we Lwowie

Zarządców przy c. k. urzędach poczt 
w Jaśle, Podgórzu i Śniatynie, kontrolorów 
w Brodach (mieście) Przemyślu, Rzeszowie, 
Tarnopolu, i Tarnowie (mieście) tudzież 
dwie takich posad w Stanisławowie (mieście) 
kasyerów w Białej, Bochni, Brzeżanach, Bu- 
czaczu, Krakowie (dworcu), Podwołoczyskach, 
Samborze, Sanoku, Stryju, Tarnowie (mieście) 
i Złoczowie wreszcie kontrolorów kasowych 
w Białej, Brodach (mieście) Jarosławiu, Ko­
łomyi, Krakowie (mieściej i na dworcu, No­
wym Sączu, Podwołoczyskach, Przemyślu, 
Rzeszowie, Stanisławowie (mieście) Stryju, 
Tarnopolu i Tarnowie (mieście) z poborami 
IX klasy rangi i kaucją w wysokości rocz­
nej płacy.

Dwie posady praktykantów koncepto­
wych przy c. k. Dyrekcyi poczt i telegr. we 
Lwowie z adjutum 500 zł. rocznie.

Podania o posady IX. klasy rangi na­
leży wnieść najpóźniej do 1 zaś o dwie o- 
statnie do 8 lutego b. r. w c. k. Dyrekcyi 
poczt i tel. we Lwowie.

Lwów, duia 20 lutego 1893.

L. 15 [504 2—3]
O. k. Sąd powiatowy w Peczeniiynie 

przyjmuje natychmiast dyetaryusza obezna­
nego z rnanipulacyą sądową za wynadgrodze- 
niem 25 zł. m iesięcznie; świadectwa potrze­
bne.

Naczelnictwo e. k. sądu powiatowego 
w Peczeniżynie, 14 stycznia 1893.

Upadłości.
L. 947 [489 1 - 3 ]

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi niniej­
szem wiadumo czyni, że równocześnie otwie­
ra się konkurs do całego ruchomego jakoteż 
w krajach, w których ustawa konkursowa z 
25 grudnia 1868 nr. 1 dz. upp. z roku 1869 
obowiązuje położonego nieruchomego majątku 
Mojżesza Haglera właściciela młyna w Koło­
myi, i że do kierowania tym konkursem, 
ustanowionym został jako komisarz konkur­
sowy e. k. radca sądu krajowego Żminkow- 
ski zaś jako tymczasowy zawiadowca tejże 
masy jest adwokat dr. Kraśnicki.

Wzywa się zatem wszystkich wierzy­
cieli konkursowych, ażeby wszystkie swe, 
z któregobądż tytułu pochodzące roszczenia, 
nawet gdyby co do takowych spór jaki 
był w toku, przed upływem 15 kwietnia 
1893 wedle przepisów ustawy konkursowej i 
pod zagrożeniem podanych tamże następstw 
prawnych w tutejszym sądzie zgłosili, i aby 
na terminie na dzień 15 maja 1893 przed 
południem do likwidacji ogólnej wyznaczo­
nym, który zarazem jako termin ugodowy się 
wyznacza, płynność i pierwszeństwo swych 
pretensyj wykazali.

Zresztą wolno będzie wierzycielom, 
którzy wierzytelności swe zgłoszą, wybrać 
na tym terminie w miejsce zawiadowcy 
masy, tegoż zastępcy i wydziału, innych 
mężów swego zaufania, 

j Do potwierdzenia tymczasowego zawia­
dowcy masy, a względnie do wyboru nowego 
zawiadowcy masy, tegoż zastępcy i wydziału 
wierzycieli, ustanawia się termin na dzień 
14 lutego 1893 godzinę 10 przed południem,

, na którym wierzyciele^ do komisarza konkiir- 
| sowego zgłosić się mają. 
i Wreszcie wzywa się wierzycieli, którzy
! po za obrębem miasta Kołomyi mieszkają, 
j aby mieszkającego w Kołomyi zastępcę do 

odbierania uchwał sądowych zamianowali, 
gdyż w przeciwnym razie na ich koszta i 
niebezpieczeństwo kurator dla nich zostanie 
ustanowionym.

Dalsze ogłoszenia, które w toku postę­
powania konkursowego jako potrzebne się 
okażą, zostaną w części urzędowej „Gazety 
Lwowskiej" ogłaszane.

Z rady c. k. Sądu obwodowego 
Kołomyja, dnia 20 stycznia 1893.



L. 59412 [511 2 —3]
C. k. Sąd krajowy we Lwowie otwiera 

niniejszem konkurs na wszystek ruchomy, 
jakoteż na wszystek nieruchomy a w krajach, 
w których obowiązuje ustawa konkursowa z 
dnia 25 grudnia 1868 nr. 1 Dz. p. p., po­
łożony majątek Eliasza Ettingera.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu c. k. sekretarzowi Kady Kocowskie- 
mu jako komisarzowi konkursowemu; zaś 
tymczasowym zawiadowcą masy ustanawia 
się adw. dr. Dziubińskiego wzywając zarazem 
wierzycieli, aby po przedłożeniu dokumentów 
służących do wykazania ich pretensyj, po­
czynili swe wnioski co do zatwierdzenia 
tegoż, lub ustanowienia innego zawiadowcy 
masy i aby przedsięwzięli wybór wydziału 
wierzycieli, w którym to celu wyznacza się 
term in na dzień 80, stycznia 1893 godzinę 
11 przed południem w II. Sali posiedzeń.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym Sądzie krajowym, 
wedle przepisu ustawy konkursowej pod ry­
gorem zagrożonych tamże szkodliwych skut­
ków prawnych przed upływem 15 lutego 
1893 i podać ją na terminie na dzień 22 
lutego 1893 godzinę 10 przed południem, 
wyznaczonym do uznania płynności i ozna­
czenia prawa pierwszeństwa, chociażby nawet 
o nią spór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy) onego i człon­
ków wydziału wierzycieli — inne osoby, po­
siadające ich zaufanie.

Na terminie, wyznaczonym do wykaza­
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, 
ma być nsiłowane przyprowadzenie do skut­
ku ugody w myśl § 68 ust. konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w „Gazecie 
Lwowskiej".

Z c. k. Sądu krajowego 
Lwów, dnia 24 grudnia 1892.

L. 17954 [49? 2~ 3 ]
Konkurs otwarty uchwałą z 13 wrze­

śnia 1889 do 1. 10340 do majątku Józefa 
Korna i Mojżesza Majera Metha w Przemy­
ślu został uznany za ukończony.

Z c. k. Sądu obwodowego.. 
Przemyśl, 17 grudnia 1892.

L. 9532 [518]
C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie w 

sprawie konkursowej spółki kredytowej w 
Toporowie stowarzyszenia zarejestrowanego 
z nieograniczoną poręką podaje do wiado­
mości, że zamianował Majera Rappaporta 
kupca w Złoczowie zawiadowcą tej masy. 

Złoczów, 7 stycznia 1893.

Kuratele.
L. 24799 [522 1 -3 ]

O. k. Sąd powiatowy miejsko delego­
wany w Tarnopolu jako władza nadkurate- 
larna oznajmia, że dla Alfreda hr. Dunin 
Borkowskiego w roku 1834 urodzonego w 
Szlachcińcach dotąd zamieszkałego za umy­
słowo chorego uznanego, ustanawia się ku­
ratorem Wincentego Zygenberg Orłowskiego 
właściciela dóbr w Lisowcach.

Tarnopol, 19 listopada 1892.

[L. 11389 . 510 1— 3]
0. k. Sąd powiatowy w Żywcu ogłasza 

iż Ernest Fuhrm an z Żywca uchwałą c. k. 
sądu obwodowego w Wadowicach z dnia 22 
października 1892 1. 6647 z powodu obłą­
kania pod kuratelę oddanym został.

Kuratorem dla tegoż ustanowiono ad­
wokata dr. Władysława BogdaniegO W 
Żywcu.

Żywiec, 10 grudnia 1892.

L. 18755 . [521 1 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy miejsko-delego- 

wany W Nowym Sączu uznaje Jana Pie- 
rzyńskiego z Roztoki głupkowatym i ustana­
wia dlań kuratorem Bartłomieja Winiarskie­
go z Roztoki. „ 3

Nowy Sącz, dnia 26 listopada 1892.

czyli się i z kuratorem adw. dr. Alojzjm Ma­
lawskim w Tarnowie dla nich ustanowio­
nym przeprowadzony zostanie.

Wzywamy niewiadomych z imion, naz­
wisk życia i pobytu spadkobierców ś. p. 
Getrudy z Tomickich Żarębiny i Julianny 
z Tomickich Wężykowej dla których adw. 
dr. Malawskiego w Tarnowie kuratorem 
ustanowiono aby w przeciągu jednego roku 
z prawami swemi do tut. ck. sądu obwodo­
wego zgłosili się i oświadczenie do spadku 
po Kazimierzu hr. Szembeku wnieśli, gdyż 
inaczej spadek z tymi którzy do spadku 
oświadczyli się i tytuł prawny dziedzi­
czenia wykazali, przeprowadzonym i w mia­
rę ich praw przyznanym a część spadku nie 
przyjęta funduszowi przepadłości wydaną 
będzie.

Tatnów, dnia 12 stybznia 1893.

L. 3671 '  [488 2—3]
0. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du­

najcu zawiadamia niewiadomego z życia i 
miejsca pobytu Wojciecha Komperdę Kacz- 
kosia, że z powodu wniesionego przeciwko 
temuż podania o egzekucyjną intabulacyę 
prawa zastawu dla sumy 14 zł. 15 ct. zpn. 
w stanie biernym realności lwh. 126 ks. gr. 
gminy Stare Bystre, kurator ad actum w o- 
sobie dr. Artur Weigla c. k uotaryusza w 
Czarnym Dunajcu ustanowionym został.

C. k. Sąd powiatowy.
Czarny Dunajec, d. 30 października 1892

Rozmaite obwieszczenia.
L. 208 t42i

C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie po­
daje do wiadomości, iż w tutejszym e. k. 
Sądzie postępowanie spadkowe po zmarłym 
około 1794 w Królestwie polskiem bez po­
zostawienia ostatniej woli rozporządzenia 
Kazimierzu hr. Szembeku wdrożonem zostało 

Wzywamy niewiadomych z życia i P° 
bytu Józefa Ignacego, Domieelę, i Salome? 
Myszkowskich Antoninę Rylską spadkobier­
ców ś. p. Maryi z Tomickich Myszkowskiej 
aby w przeciągu roku w tutejszym c. k. są­
dzie obwodowym zgłosiłi ^się i oświad­
czenie się do spadku po Kazimierzu hr. 
Szembeku tem pewniej wnieśli gdyż inaczej 
padek z tymi którzy do spadku tego oświad

L. 16940 [498 2—3]
C. k. Sąd powiatowy w Jarosławiu za­

wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Józefa Pajdę, że Magdalena z Paj- 
dów Macowa wniesła przeciw niemu i małol. 
Wincentemu Pajdzie pozew o zapłacenie su­
my 175 zł. na który wyznaczono term in do 
rozprawy na dzień 6 lutego 1893 godz. 9 
rano i że kuratorem Józefa Pajdy zamiano­
wano adw. dr. Władysława Jah la w Jaro­
sławiu.

Wzywa się zatem Józefa Pajda aby temuż 
kuratorowi swojej informacyi udzielił, lub 
aby sądowi swego pełnomocnika wymienił. 

Jarosław, 10 grudnia 1892.

L. 5641 [484 3 - 3 ]
C. k. Sąd pow. m. deleg. s. 1. we Lwo­

wie oznajmia nieobecnemu Kazimierzowi 
Dąbrowskiemu, że przeciw niemu przez Bank 
wzajemnych, ubezpieczeń „Slavia“ pozew o 
zapłacenie kwoty 118 zł. 15 ct. w. a. wy­
niesionym został.

Gdy miejsce pobytu Kazimierza Dąb­
rowskiego, nie jest wiadomem, ustanawia się 
dla niego kuratorem ad actum adw. dr. Paź- 
dierę a tegoż zastępcą adw. dr. Dąbrowskie­
go i wyznaczając termin do rozprawy suma­
rycznej na dzień 21 lutego 1893 o godzinie 
4 po połud. w sali rozpraw nr. III. pozew 
ten kuratorowi się doręcza.

Wzywa się zatem Kazimierza Dąbrow­
skiego, aby ustanowionemu kuratorowi słu­
żące do swej obrony środki dostarczył, lub 
innego zastępcę sobie obrał gdyż inaczej ze 
zaniedbania wyniknąć mogące szkodliwe na­
stępstwa sam sobie przypisać będzie musiał. 

Z c. k. Sądu pow. m. deleg. S. 1. 
Lwów, 31 marca 1891.

L. 17908 [316 3—3]
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

zawiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Szymona Zorna że na pozew Banku 
dla handlu i przemysłu w Stryju de praes. 
31 grudnia 1892 1. 17908 wydał uchwałą z 
dnia dzisiejszego nakaz zapłaty sumy wek­
slowej 600 zł. zpn. i takowy doręcza w oso­
bie adw. dr. Leona Witza z substytucyą 
adw. dr. Justyna Witza ustanowionemu ku­
ratorowi.

Wzywa się zatem Szymona Zorna ażeby 
kuratorowi potrzebną do obrony informacyę 
udzielił lub innego zastępcę zamianował i 
sądowi podał do wiadomości, ileże w razie 
przeciwnym niepomyślne skutki z zaniedba­
nia wynikłe własnej winie przypisać musi 

Sambor, 31 grudnia 1892.

L. 97 [358 3 - 3 ]
0. k. Sąd obwodowy w Nowym Sączu 

zawiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Szczepana Grzybka iż przez Izaaka 
Riegelhaupta wniesionym został przeciw nie­
mu pozew wekslowy pto 38 zł. 90 ct. który 
wraz z wydanym na tegoż podstawie naka­
zem zapłaty doręczonym został ustanowio­
nemu kuratorowi p. adw. dr. Barbackiemu 
w Nowym Sączu i wzywa Szczepana Grzyb­
ka, by dla obrony swych praw bądź sam 
się zgłosił, bądź pełnomocnika sobie ustanowił.

Nowy Sącz, 7 stycznia 1893.

doliczeniu procentów wynosiła kwotę 247 zł. 
49 ct.

Obecnego posiadacza tej książki wzy­
wamy tedy, by w czasie sześciu miesięcy 
licząc od trzeciego ogłoszenia niniejszego 
edyktu, książeczkę w sądzie złożył, łub swe 
prawa zgłosił, ile że po upływie tego te r­
minu książeczka;' wspomniana na żądanie 
Markusa Weissmanna za umorzoną uznaną 
zostanie.

Przemyśl, 17 grudnia 1892.

L. 11731 [368 8—3]
(J. k. Sąd powiatowy w Zborowie u- 

wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia­
domego Feibisza Turkeltauba iż celem dorę­
czenia mu ts. uchwały z 4 maja 1891 1. 
3035 w sprawie egzekucyjnej Jakóba Hal- 
berthala przeciw Towarzystwu zaliczkowemu 
w Pomorzanach pto 298 zł. zpn wydanej 
ustanowił dlań kuratora w osobie adwokata 
dr. Kiniowera w Zborowie i temuż powyższą 
uchwałę doręczył.

G. k. Sąd powiatowy.
Zborów, dnia 12 grudnia 1892.

L. 6273 [365 3 - 3 ]
0. k. Sąd powiatowy w Kulikowie za­

wiadamia nieobecnego Jana Straussa syna 
Jerzego że uchwałą z 20 stycznia 1892 1. 
9228 zarządził na jego rzecz intabulacyę pra­
wa własnośsi do parc. grunt. 1. 1799 w 
Żełdcu dotąd od Filipa Gottfrieda należącej 
zaś nieobecną Elżbietę z Baberów Strauss 
że uchwałą z 31 marca 1892 1. 9419 zarzą­
dził Sąd w księdze gruntowej dla gminy 
Żełdec adnotacyę podziału parcel gruntowych 
1. 1961 i 1963 na nowe parcele gruntowe 
1. 1981 i 1, 1961)2, 1963)1, 1963)2 a następ­
nie intabulacyę prawa własności do parc. 
gr. 1. 1961|2 i 1968)2 na rzecz Elżbiety 
Strauss zaś pare. grunt. 1. i 961)1 i 1963|1 
na rzecz Karoliny Gottfriedowej i że doty­
czące uchwały tabularne wraz z oryginałami 
załączek ustanowionemu dla tych nieobec­
nych kuratorem ad actum Jakóbowi Strauss 
z^Henrykówki doręczono.

Kulików, 20 września 1892.

L. 14494 [339 3 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach 

ustanawia w sprawie egzekucyjnej Izaaka 
Dessera przeciwko z miejsca pobytu niewia­
domemu Tomaszowi Pośkowi pto 210 zł. 
wa. zpn. kuratorem adw. dr. Gustawa Ujej­
skiego dla Tomasza Pośko i wzywa go, aże­
by się z ustanowionym dla niego kuratorem 
porozumiał lub innego zastępcę sądowi przed­
stawił.

Ropczyce, 31 grudnia 1892.

L.

przeciw niej wspólnie z innymi spadkobier­
cami Julii Karpińskiej, Maryanna Łakoma 
pozwy dwa o zapłacenie kwot 100 zł. i 108 
zł. wniosła.

Dla Heleny z Goyskich Jadowskiej 
ustanowiono kuratorem adw. dr. Pająka we 
Lwowie i doręczając mu pozew wyznaczył 
do rozprawy "sumarycznej term in na 24 
stycznia 1893 godzinę 4 po południu do 
Sali Nr. III.

Wzywa się Helenę z Goyskich Jadow- 
ską, aby kuratorowi swemu środki obrony 
dostarczyła lub innego zastępcę sobie obrała 
gdyż inaczej ze zaniedbania wyniknąć mo­
gące szkodliwe skutki; sama sobie przypisać 
będzie musiała.

Lwów, dnia 19 grudnia 1892.

L. 1669 [511 1 - 8 ]
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Tarnowie zawiadamia niewiadomego z 
miejsca pobytu Simona Steiera, że przeciw 
niemu wniósł Abraham Mojżesz Weil w 
dniu 24 stycznia 1893 do 1. 1669 pozew o 
wydanie nakazu zapłaty i że wydany wsku­
tek tego nakaz zapłaty z dnia 24 stycznia 
1893 1. 1669 doręczony został ustanowione­
mu dla tego niewiadomego z pobytu kura­
torowi adw. dr. Ludwikowi Pietrzyckiemu z 
substytucyą adw. dr. Febusa Salomona.

Tarnów, dnia 24 stycznia 1893.

L. 18042 [355 3—3]
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu wdra­

ża na prośbę Markusa Weissmanna postępo­
wanie amortyzacyjne względem książeczki 
Przemyskiej kasy oszczędności nr. 7745 wy­
stawionej 22 grudnia 1881 na imię n ielet­
niego Markusa Weissmanna, na kwotę 094 
95 ct. opiewającej, która z dniem 80 czer
wca 1892 po potrąceniu pobranych kwot 

Gazeta Lwowska nr. 22 z diuft 28 stycznia 1893.

24950 [405 3 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 

zawiadamia nieznanego z miejsca pobytu 
Aleksandra Bablmana że Mojżesz Hersch 
Erdheim przeciw niemu pozew o zapłacenie 
sumy 500 zł. pod dniem 19 września 1892 ‘ 
1. 24950 w tutejszym sądzie wniósł, na któ- 
ry to pozew do rozprawy wedle postępowa- 1 
nia sumarycznego termin na dzień 27 m a r - ; 
ea 1893 o 9 rano w tutejszym sądzie wy­
znaczono i dla niego kuratora w osobie adw. 
dr. Fruchtm ana w Drohobyczu zamianowano. ' 

Wzywa się zatem powyższego, aby te- j 
mu kuratorowi potrzebne środki do obrony \ 
udzielił lub też innego zastępcy sobie s ta u -; 
nowił, gdyż inaczej złe skutki stąd powstałe ) 
sobie przypisze. }

Sąd powiatowy.
30 września 1892.

L. 72776 [483 1 - 5 ]
C. k. Sąd powiatowy m. del. S. 1 we 

Lwowie zawiadamia, że dnia 17 stycznia 
1892 zmarł we Lwowie bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia Ignacy Józef 
2 im. Śtahl.

Ponieważ tut. Sąd nie ma wiadomości 
czy i kto do spadku po tym zmarłym pozo­
stałego ma jakie prawa, przeto wzywa 
wszystkich, którzyby rościli sobie do tego 
spadku prawa, by w przeciągu roku od dnia 
niżej wymienionego licząc zgłosili i udowo­
dnili swe prawa i na tej podstawie wnieśli 
oświadczenia a to tem pewniej ileże w razie 
niezgłoszenia się i nieudowodnienia pokre­
wieństwa ze spadkodawcą spadek ten dla 
którego tv>~ czasowo ustanowiono kuratorem 
p. adw. dr Ferdynanda Kwiatkowskiego we 
Lwowie a jego a zastępcą dr. Henryka Ko- 
peckiego z tymi przeprowadzonym i tym 
tylko oświadczającym się do tego spadku 
przyznany zostanie, którzy swe prawa nale­
życie udowodnią^ lub gdyby się nieoświad- 
czył nikt i praw swych nieudowodnił, spa­
dek cały a względnie nieobjęta część jego 
jako bezdziedziczna Wysokiemu skarbowi 
przyznaną zostanie.

Lwów, 31 grudnia 1892.

L. 1854 [469 1— 8]
C. k. Sąd krajowy jako handlowy usta­

nawia w sprawie Leibischa Winitz przeciw 
Salmanowi Ehrenzweig o 40 zł. w. a. zpn. 
adw. dr. Ambesa ze zastęstwem adw. dr. 
Raresa kuratorem dla nieznanego z miejsca 
pobytu pozwanego Salmana Ehrenzweig i 
zawiadamia go z wezwaniem, aby temu ku­
ratorowi potrzebną informacyę udzielił, do 
swej obrony służące kroki uczynił io tem 
sądowi doniósł.

We Lwowie, dnia 14 stycznia 1893.

O k.
Drohobycz,

L. 31924 
Uwiadamia 

miejsca pobytu

[492 2—3] 
się Franciszka Cichego z 
nieznanego, że w skutek 

prośby Sary Munn w drodze egzekueyi ugo­
dy z dnia 25 kwietnia 1881 1. 6403 in tab u - ' 
Iacyę egzekucyjnego prawa zastawu dla su- j 
my 35 zł. 96 ct. w. a. z pn. na realności i 
jego lwh. 47 w Koszycach wielkich dla Sa­
ry Munn uskuteczniono. j

G. k. Sąd pow. miej. deleg.
Tarnów, 31 grudnia 1892.

L. 1885 [488 1 - 3 ]
O. k. Sąd krajowy we Lwowie ustana­

wia w sprawie Józefa Krieger przeciw Sał- 
manowi Ehrenzweig o 100 zł. w. a. zpn. 
adw. dr. Ambesa ze zastępstwem adw. dr. 
Raresa kuratorem dla nieznanego z miejsca 
pobytu pozwanego Salmana Ehrenzweiga i 
zawiadamia go z wezwaniem, aby temu 
kuratorowi potrzebną informacyę udzielił, do 
swej obrony służące kroki uczynił i o tem 

i doniósł.
We Lwowie, dnia 14 stycznia 1893.

L.

L. 622 [509 1—3]
Nieznanych z życia i miejsca pobytu 

Daniela i Fewronię Koryniee zawiadamia 
się, że wskutek pozwu wniesionego na dniu 
10 stycznia 1893 do 1. 622 przez Jana i 
Katarzynę Worobiec przeciw nim i Janowi 
Koryniee Mikołajowi Koryniee, Tekli Hysiak, ! 
Bazylemu Koryniee, i Katarzynie Płoszczań- 
skiej o własność i wpis prawa własności do 
realności Nr. 19 whl. 1278 W Stryju na 
Wójtostwie położonej ustanowiono dla nich 
kuratorem adwokata dra Oleśnickiego w 
Stryju i wyznaczono termin do rozprawy na 
dzień 22 lutego 1893 godz. 9 rano.

Wzywa się onychże, ażeby kuratowi 
przed powyższym terminem środków obrony 
dostarczyli lub innego obrońcęjjustanowili.

C. k. Sąd powiatowy.
Stryj, dnia 10 stycznia 1893.

50852 [470 1—8]
0. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 

zawiadamia niewiadomą z życia i miejsca 
pobytu Teklę Doktorowicz, że w sporze Ja ­
na i Józefy Rużyckich przeciw niej pozwem 
z 8 listopada 1892 dl. 50852 o uznanie wła­
sności połowy domu Nr. 4034/4 we Lwowie 
wytoczonym dla niej kuratorem adw. dr. 
Kopeeki, a zastępcą tegoż adw. dr. Kosiński 
ustanowieni zostali.

We Lwowie, dnia 17 grudnia 1892.

1-
I.

3]
we

L. 64774 [520
0. k. Sąd pow. miej. del. S. 

Lwowie oznnajmia niewiadomej z m iejsca  
pobytu Helenie z Goyskich Jadowskiej, że

L 25077 [467 1— 3]
C, k. Sąd krajowy we Lwowie ustana­

wia adw. dr. Kostrakiewicza z sybstytucyą 
adw. dr. Menkesa kuratorem dla mas spad­
kowych nieobjętych po Salamonie i Jakóbie 
Schorr, Chanie Lei 2 im. Porjes, Heschelesa 
Schorr, Leibischa Schorr, Brandli czyli 
Breindli Issler i Aronie Herschu Schrayer 
recte Schorr, z powodu doręczenia ts. uchwa­
ły z 7 sierpnia 1886 1. 36645 z poleceniem 
aby dotyczących kurandów wedle istnieją­
cych przepisów sumiennie w obec sądu 
zastępywał.

We Lwowie, 20 sierpnia 1892.



L. 28850 [414 3— 3]
Ogłoszenie.

C. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
postanowił na podstawie §. 24 ustawy z dnia 
18 lutego 1878 nr. 30 Dz. p. p. _ na wnio­
sek c. k. Namiestnictwa ustanowić następu­
jących znawców do ocenienia przedmiotów, 
wywłaszczeniu na rzecz kolei żelaznych 
uledz m ogących, na rok 1893, a miano­
wicie :
A) Z zawodu gospodarstwa wiejskiego.

1. Kazimierza Rudnickiego, przełożone­
go obszaru dworskiego w Strzałkach, powiat 
Bobrka.

2. Wiktora Niezabitowskiego, właści­
ciela dóbr w Lankach małych, pow. Bobrka.

3. Tadeusza Linka, rządcę dóbr w Cho- 
dorowie, powiat Chodorów.

4. Tomasza Schwettera , dyrektora 
dóbr państwa Bohorodczany, powiat Boho- 
rodczany.

5. Franciszka H essa , dyrektora dóbr 
państwa Sołotwina, powiat Sołotwina.

6. Norberta Okołowicza , przełożonego 
obszaru dworskiego w Wołkowcach, powiat 
Borszczów.

7. Stanisława Wysockiego, właściciela 
dóbr w Jasienicy, powiat Brzozów.

8 . Albina Śłoneckiego, właściciela dóbr 
w Zadarowie, powiat Monasterzyska.

9. Włodzimierza Morawskiego, właści­
ciela dóbr Oleszy, powiat Monasterzyska.

10. Bogusława Horodyńskiego, właści­
ciela dóbr Korsów, powiat Brody.

11. Michała Kukurewieza, byłego rząd­
cę w Toporowie, powiat Łopatyn.

12. Józefa Kopystyńskiego, dzierżawcę 
dóbr w Potutorach, powiat Brzeżany.

18. Józefa Tyszkowskiego, dzierżawcę 
dóbr w Kozówce, powiat Kozowa.

14. Tytusa Artura Zarzyckiego, właści­
ciela dóbr Chotylub, powiat Cieszanów.

15. Mikołaja hr. Wolańskiego, c. k. pod­
komorzego i właściciela dóbr w Pauszowce, 
powiat Czortków.

16. Józefa Nowosieleckiego, współwła­
ściciela dóbr Wojtkowej, powiat Bircza.

17. Karola Hetpera, zarządcę domen i 
lasów z Bolechowa, powiat Bolechów.

18. Szczęsnego Firleja, właściciela dóbr 
Bojary-Rolów, powiat Medenice.

19. Henryka Głowackiego, właściciela 
dóbr Liśniowice, powiat Gródek, zamieszkały 
we Lwowie ulica Łyczakowska 1. 3.

20. Jana Breuera, właściciela dóbr w 
Suchej woli, powiat Janów

21. Ludomira Oieńskiego, właściciela 
dóbr Okna, powiat Horodenka.

22. Seweryna Korytkę, właściciela dóbr 
w Suchodole, powiat Husiatyn.

23. Antoniego Brzuszkiewicza , przeło­
żonego obszaru dworskiego w Chorostkowie, 
powiat Kopyczyńce.

24. Juliusza F rom la, zarządcę dóbr w 
Pawłosiowie, powiat Jarosław.

25. Zdzisława Liskowackiego, dzierża­
wcę dóbr Nohaczowa, powiat Jaworów.

26. Klemensa Torosiewicza, właściciela 
dóbr w Ostrowie, powiat Busk.

27. Stanisława Lodyńskiego, właściciela 
dóbr Nahorce małe, powiat Kamionka Stru- 
miłowa.

28. Romana kniazia Puzynę, właściciela 
dóbr w Gwoźdźcu, powiat Gwoździec.

29. Walerego Łysakowskiego, właści­
ciela dóbr w Korsowie, powiat in. d. Ko­
łomyja.

30 Franciszka Mathiasa, zarządcę dóbr 
w Jasionowie górnym, powiat Kosów.

31. Marcelego Nadziaka, właściciela 
dóbr Serednica, powiat Ustrzyki dolne.

32. Dawida Abracham owicza, właści­
ciela dóbr Siemianówki, powiat Szczerzec.

33. Czesława Lekczyńskiego, właści­
ciela dóbr w Remenowie, powiat Lwów m. 
del. S. II.

34. Romualda Makarewicza , dyrektora 
Towarzystwa wzajemnej pomocy oficyalistów 
prywatnych wre Lwowie.

35. Karola Reinera, emeryt, radcę bu­
downictwa we Lwowie.

36. Jana Stelcera, emeryt, rządcę dóbr 
kameralnych we Lwowie.

37. Adolfa Grochowalskiego, detaksato- 
ra sądowego we Lwowie.

38. Andrzeja Broniewskiego, c. k. nad­
leśniczego we Lwowie.

39. Józefa Gizowskiego, właściciela 
dóbr Mokrzany w ielk ie, powiat Sądowa 
Wisznia.

40. Stanisława hr. Stadnickiego, wła­
ściciela dóbr, prezesa Rady powiatowej w 
Mościskach, posła na Sejm krajowy, powiat 
Mościska.

41. Antoniego Iwanickiego, właściciela 
części dóbr w Cucyłowie, powiat Nadworna.

42. Kazimierza Z arębę, dzierżawcę 
dóbr w Uhrynowie, powiat Podhajce.

43. Jakóba Sikorskiego, byłego rządcę 
dóbr hiskupich w Przemyślu.

44. Zenona Nowosieleckiego, dzierża­
wcę dóbr Kniażyce, powiat Niżankowice.

45. Hipolita Bohdana, właściciela dóbr 
Zadwórze, powiat Gliniany.

46. Hilarego Tretera, właściciela dóbr

Laszki królewskie, powiat Gliniany, mieszka­
jącego we Lwowie.

47. Wiktora Kopystyńskiego, dzierża­
wcę dóbr Kuropatniki, powiat Bursztyn.

48. Wincentego Żelechowskiego, wła­
ściciela Hrehorów, powiat Rohatyn.

49. Władysława Spaustę , dzierżawcę 
dóbr Tatarynowa, powiat Komarno.

50. Ludwika Balickiego, właściciela 
dóbr w Wykotach, pow. m. d. Sambor.

51. Wojciecha Wasilewskiego, wła­
ściciela dóbr w Siemuszowej, powiat m. d. 
Sanok.

5.2. Antoniego Cegleckiego, właściciela 
dóbr w Krasnem, powiat Grzymałów.

53. Stefana Moysę Rosochackiego, wła­
ściciela dóbr Rudniki, powiat Śniatyn

54. Włodzimierza Zagórskiego, właści­
ciela dóbr Dzurów, powiat Zabłotów.

55. Feliksa Obertyńskiego, właściciela 
dóbr Sawczyn, powiat Sokal.

56. Wacława Fabiańskiego, właściciela 
dóbr w Poturzycy, powiat Sokal.

57. Jana Burzyńskiego, właściciela 
dóbr w Uhrynowie górnym , powiat m. d. 
Stanisławów.

58. Aleksandra Rodakowskiego, właści­
ciela dóbr w Jeziorku, powiat Halicz.

59. Franciszka Topolnickiego, właści­
ciela dóbr w Posadzie Ghyrowskiej, powiat 
Starasól.

60. Juliusza Barańskiego, właściciela 
dóbr w Łukawicy niżnej, powiat Stryj.

61. Aleksandra Stojałowskiego, właści­
ciela realności w Stryju.

62. Ks. Franciszka Sawę , łae. probo­
szcza i prezesa Rady powiatowej w Tłu­
maczu.

63. Józefa Kaliniewicza, dzierżawcę 
dóbr Plebanówka, powiat Trembowla.

64. Tomasza hr. Dzieduszyckiego, wła­
ściciela dóbr w Korolówce, powiat Tłuste.

65. Maryana K em plicza, współwła­
ściciela dóbr w Myszkowie, powiat Zale­
szczyki.

66. Franciszka Czerniakowskiego, wła­
ściciela dóbr w Klimkowcach, powiat No- 
wesioło.

67. Juliusza Kopczyńskiego, właściciela 
dóbr w Roznoszyńcach, powiat Zbaraż.

68. Bronisława Ujejskiego, właściciela 
dóbr Sewerynka, powiat Olesko.

69. Stanisława Pawlikowskiego, .wła­
ściciela dóbr Bereźnica królewska, powiat 
Żydaczów.

70. Leona Jarzymowskiego, właściciela 
dóbr Tejsaruwa, powiat Żydaczów.

B) Z zawodu leśnictw a.

1. L u d w ik a  U n g e r a .  c. k . r z ą d c ę  d ó b r  
kameralnych w Dobromilu.

2. Karola H etpera, ck, rządcę lasów i 
domen w Bolechowie.

3. Emanuela M aseheka, nadleśniczego 
w Ludwikówce, powiat Dolina.

4. Konstantego Linderskiego, leśnicze­
go w Jaworowie.

5. Władysława Lisowskiego, .c. k. za­
rządcę domen i lasów w Rypiance, powiat 
Kałusz.

6. Władysława Kórnickiego, c. k. zarząd­
cę domen i lasów w Kałuszu.

7. Artura G retschla, nadleśniczego 
państwa Busk w Grabowy, powiat Kamionka 
Strumiłowa.

8. Józefa Krupińskiego, c. k. zarządcę 
lasów i domen w Berechach dolnych , pow. 
Ustrzyki dolne.

9. Antoniego Romańskiego, egzamin, 
leśniczego i przełożonego obszarów dworskich 
w Winnikach.

10. Andrzeja Broniewskiego, c k. nad­
leśniczego we Lwowie.

11. Romualda Makarewicza, egzamin, 
leśnika i dyrektora Towarz wzajemnej po­
mocy oficyalistów prywat, we Lwowie.

12. Edwarda Bilińskiego, samoistnego 
gospodarza leśnego, dzierżawiącego obecnie 
folwark Cisowa, powiat Przemyśl.

13. Floryana Stormke, leśnika i wła­
ściciela dóbr Lipowice, powiat Przemyślany.

14. Wilhelma Kropaczka, nadleśniczego 
w Jaśliskach, powiat Rymanów.

15. Bronisława Rozwadowskiego, wła­
ściciela w Turówce, powiat Skałat.

16. Antoniego Oihlara, jeneralnego za­
rządcę dóbr w Spasie, powiat Staremiasto.

17. Alfreda Scbmatterę, emeryt, zarząd­
cę dóbr państwa Skole, zamieszkałego w Tu- 
chli, powiat Skole.

18. Franciszka T ischego, właściciela 
realności w Sieniawie, powiat Zbaraż.

(J) Z zawodu budownictwa.
t. Michała W iszniewskiego, budowni­

czego w Brzeżanach.
2. Stanisława Rutkowskiego, budowni­

czego w Jarosławiu.
3. Karola R einera , emeryt, e. k. radcę 

budownictwa we Lwowie.
4. Juliana Cybulskiego, budowniczego 

we Lwowie.
5. Adolfa Kubna, architektę i budowni­

czego we Lwowie.
6. Ludwika Ramulta, budowniczego we 

Lwowie.

7. Ludwika Radwańskiego, auioryzowa- 
nego inżyniera cywilnego we Lwowie.

8. Zygmunta Kędzierskiego, autoryzo­
wanego inżyniera cywilnego we Lwowie.

9. Wincentego Rawskiego, autoryzowa­
nego architektę we Lwowie.

10. Michała Zajączkowskiego, autory­
zowanego inżyniera cywilnego i budownicze­
go w Przemyślu.

11. Franciszka Gamskiego, przedsiębior­
cę budowli w Przemyślu.

12. Józefa Jagerm ana, autoryzowanego 
inżyniera cywilnego w Stanisławuwie.

1-3. Alojzego Muzykę, właściciela real­
ności i przedsiębiorcę budowli w Stryju.

14. Józefa Hawliczka, emeryt, c. k. nad- 
inźyniera w Stryju.

15. Karola Ńegrusza, budowniczego miej­
skiego w Samborze.

D) Z zawodu fabrykantów.
1. Rudolfa Siittnera, właściciela fabryki 

kotłów w Kołomyi.
2. Franciszka V inzenza, właściciela 

dystylarni nafty w Sopowie, powiat Ko­
łomyja.

3. Juliusza Mikolasza , właściciela fa­
bryki spirytusu we Lwowie'.

4. Józefa Adama Baczewskiego, wła­
ściciela fabryki spirytusu we Lwowie.

5. Jana Pachmana, właściciela realno- 
ci i fabrykanta kotłów w Stanisławowie.

E) Dla przedmiotów górnictwa.
1. Leona Syroczyńskiego, iużyniera 

górnictwa przy Wydziale krajowym we 
Lwowie.

2. Roberta D om sa, właściciela kopal­
ni i młyna parowego, zamieszkałego we 
Lwowie.

3. Karola Kisielkę, właściciela kopalni, 
zamieszkałego we Lwowie.

4. Cypryana Ciepanowskiego, zaprzy­
siężonego inżyniera górniczego w Prze­
myślu.

Simonowicz w. r.
Z Rady c. k. wyższego Sądu krajowego

we Lwowie, dnia 13 hrudnia 1892.
Matkowski w. r.

L. 6282 [329 2 - 3 ]
C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Jana Łozińskiego, że przeznaczona dla niego 
uchwała tabularna z dnia 27 lutego 1892
1. 854 dozwalająca zaintabnlowanie na rzecz 
powiatowego towarzystwa zaliczkowego w 
Brzeżanach prawa zastawu dla 150 zł. zpn. 
w stanie biernym będąeych jego własnością 
28/144 części realności lwh. 476 dla Brze- 
żan ustanowionemu dla niego kuratorowi 
adwokatowi dr. Schusslowi z Brzeżan dorę­
czoną zostaje.

Brzeżany 10 grudnia 1892.

L. 10451 . [362 2 - 3 ]
Celem doręczenia rezolucyi hipotecznej 

z dnia 4 kwietnia 1892 1. 1508 dla niewia­
domej z miejsca pobytu Karoliny Nawratil 
ustanowiono kuratora Jana Wróbla z Uścia 
solnego.

C. k. Sąd powiatowy.
Bochnia, 22 listopada 1892.

L. 3710 . [404 2—3]
O. k Sąd powiatowy w Delatynie za­

wiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Jurka i Petra Tnrczyniaków, że celem do­
ręczenia tymże tus. uchwały z dnia 30 czer 
wca 1891 1. 7188 w sprawie egzekucyjnej 
Wydziału Rady powiatowej w Nadwórnej 
jako cessyonarynsza c. k. uprz. gal. Zakła­
du kredytowego włościańskiego w likwida- 
cyi we Lwowie przeciw Jurkowi Turczynia- 
kowi pto i 00 zł. jak i celem dalszego za- 
stępywania tychże w tej sprawie kuratorem 
ad" actum Onufrego Semeniuka z Luha dla 
nich ustanowiono.

Wzywa się zatem tychże nieobecnych 
a b y  ustanowionemu dla nich kuratorowi 
wszelkie środki do obrony ich praw służyć 
mogące dostarczyli, lub innego kuratora u- 
stanowili, gdyż inaczej szkodliwe dla nich z 
tego zaniedbania skutki wypłynąć mogące 
sami sobie będą musieli przypisać.

Delatyn, dnia 30 września 1892.

L. 2500 [4 0 2 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Starejsoli w 

sprawie Szmerla i Herscha Rosenbauma Jo- 
ssel Rosenbaum, Lei Rosenbaum i Ryfki Ro­
senbaum taż ostatnia imieniem własuem tu­
dzież jako matki i opiekunki, mat. Eisiga i 
Dawida Rosenbaumów na ręce Josla Rosen­
baum w Samborze przeciw Esterze Reisne- 
rowej jako cesyonaryuszee Mojżesza Rasnera 
z życia i miejsca pobytu niewiadomej, a w 
razie jej śmierci tejże z życia i miejsca po­
bytu niewiadomym spadkobiercom przez u- 
stanowić się mającego kuratora i edykta w 
sprawie o 300 zł. w. a. z pn. ustanawia pa­
na Mordka Szwarzmana kuratorem dla poz­
wanej uwzględnię jej spadkobierców.

O, k. Sąd powiatowy.
Starasól, dnia 9 czerwca 1892.

L. 89 [423 1—3]
Nieznanego z miejsca pobytu Dawida 

Halftera zawiadamia się, że celem doręcze­
nia przeznaczonej dla niego tusądowej uch­
wały z dnia 17 grudnia 1892 1. 6819 usta­
nowiono dla niego kuratora w osobie adw. 
dr. Adolfa Schtissla w Brzeżanach i temuż 
kuratorowi tusądową uchwałę doręczono.

C. k. Sąd obwodowy.
Brzeżany, dnia 14 stycznia 1893.

L. 10542 [460 1 - 8 ]
C. k. Sąd powiatowy w Sokalu usta­

nowił celem doręczenia uchwały tabularnej 
z dnia 18 kwietnia 1891 1. 4681 dla niewia­
domego z miejsca pobytu Maćka Kabata 
kuratorem p. dr. W ładysława Wejdę w 
Sokalu.

O czem się Maćka Kabata, w celu 
strzeżenia swych praw uwiadamia.

Sokal, 28 sierpnia 1891.

L. 7909 ' [446]
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Wadowicach poleca wykreślenie z rejestru 
dla firm spółek handlowych firmy „Carl Hess“ 
wyrób sukna i towarów z wełny owczej w 
Białej z powodu śmierci spólnika Karola He­
ssa starszego, a zarazem wpisanie tejże fir­
my do rejestru firm pojedyńczych. 

Wadowice, 23 grudnia 1892.

L. 7787 [441 1 - 3 ]
C. k. Sąd powiatowy w Zaleszczykach 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomą 
Rikię Rittner że tusądowa rezolucya z dnia 
16 lutego 1892 1. 1385 doręczoną została dla 
niej ustanowionemu kuratorowi aby udzieliła 
jemu potrzebnych dowodów lub sądowi in­
nego przedstawiła pełnomocnika.

Zaleszczyki, 9 sierpnia 1892.

L. 7788 [489 1 - 8 ]
C. k. Sąd powiatowy w Zaleszczykach 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Majera Schónbruna, że rezolucya tabularna 
z dnia 8 marca 189 2 1. 2289 doręczoną 
została jego ustanowionemu kuratorowi adw. 
dr. Stoklasie z wezwaniem by udzielił temuż 
potrzebną informacyę lub innego pełnomoc­
nika sądowi wskazał.

Zaleszczyki, 9 sierpnia 1892.

L. 7203 [406 1 - 3 ]
Dla niewiadomego z miejsca pobytu 

Wojciecha Grzesiaka z Polny, ustanowiono 
celem doręczenia tut. rezolucyi hip. z 22 
września 1892 1. 5644 kuratorem Jan a  Ra­
dzika z Polny, któremu Wojciech Grzesiak 
środki swej obrony udzielić ma.

C. k. Sąd powiatowy.
Grybów, dnia 6 grudnia 1892.

L. 14672 [401 1— 3]
0. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie­

wiadomą z pobytu N. Margienzie alias Ma- 
rientze że zmarły w roku 1889 w Basorach 
w Azyi dr. Franciszek Kotek ustanowił ją  
dziedziczką swego około 120 zł. wynoszące­
go majątku.

Wzywa się ją  tedy by się do spadku 
tego w ciągu jednego roku deklarowała, gdyż 
inaczej postępowanie z kuratorem dr. Za­
krzewskim w Bochni przeprowadzonem będzie. 

Bochnia, 29 grudnia 1892.

L. 15238 [453 1—8]
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu po­

daje do wiadomości, iż dnia 29 września 
1890 roku zmarła Florentyna Kopsa w Hu­
czku bez pozostawienia rozporządzenia osta­
tniej woli a z pozostawieniem majątku oraz 
dzieci.1

Sąd nie znając pobytu z ustawy do spa­
dku powołanego Franciszka Kopsy wzywa 
jego, żeby w przeciągu roku jednego, licząc 
od dnia ogłoszenia edyktu, zgłosił się w tym 
że sądzie i wniósł oświadczenie przyjęcia 
spadku po matce swej Florentynie Kopsa, 
w przeciwnym bowiem razie spadek byłby 
przeprowadzony z dziedzicami zgłaszającymi 
się i z kuratorem p. dra Izydorem Tyger- 
manem dla niego ustanowionym.

Dobromil, 16 grudnia 1892.

L. 72143 [463 1—3]
C. k. Sąd pow. del. dla miasta Lwo­

wa i tegoż przedmieści w sprawach cywil­
nych oznajmia nieobecnym Janowi i Maryi 
Bryckim, że w sporze przeciw nim przez 
Karola Bratkowskiego o zapłacenie kwoty 
90 zł. wytoczonym w celu doręczenia wy­
roku z dnia 31 października 1892 1. 64617 
ustanowiono dla nich kuratorem ad actum 
adw. Kostrabiewicza a tegoż zastępcą adw. 
dr. Krosińskiego.

Wzywa się zatem Jana i Maryę Bryc- 
kich aby ustanowionemu kuratorowi służące 
do swej obrony środki dostarczyli, lub inne­
go zastępcę sobie obrali, gdyż inaczej ze za­
niedbania wyniknąć mogące szkodliwe nastę­
pstwa sami sobie przypisać będą musieli.

Lwów, 31 grudnia 1892.
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Konwersya 5 procent, austryackiej renty, 5 proc. zapisów dłużnych kolei 
przedarulańskiej i 4 S|4 proc. zapisów dłużnych kolei Arcyksięeia Rudolfa.

0. k. Zarząd państwowy wydaje na podstawie ustawy z dnia 2 sierpnia 1892 Dz. 
U. P. No. 181 udzielonego mu pełnomocnictwa celem wykupna względnie konwersyi.

a) na podstawie ustawy 11 kwietnia 1881 Dz. U. P. No. 38 wydanego 5 proc. w 
papierach wolnych od podatku oprocentowanego długu rentowego Królestwu krajów w 
Radzie państwa zastąpionych nową

wolną od podatku 4 prc. państw, pożyczkę rentową
królestw i krajów w Radzie państwa zastąpionych

w nom. wart. « » 1 9 , 2 9 8 * 0 0 0  kuton.
które wystawione w udziałach brzmiących na właściciela po 100 koron, 2.0 10 koron,
10.000 i 20.000 koron i półrocznie a to od 1 września 1892 oprocentowane będą.

Wypłata procentów nastąpi bez wszelkiego odciągania podatków, należytości lub 
czegoś podobnego w e. k. kasie długów państwowych w Wiedniu.

*■ b) Wydanych na podstawie ustawy z 8 kwietnia 1884 Dz. U p. Nr 51 Nr. 54 a 
jeszcze nie wylosowanych, w księdze państwowej na liniach kolei przedarulańskiej ubez­
pieczonych rocznie 5 prc. a. w. w srebrze oprocentowanych i najdłużej aź do roku 1962 
spłacić się mających państwowych zapisów dłużnych kolejowych z d. 12 grudnia 1886 nową

wolną od podatku 4 pro. państw, kolejową pożyczkę 
kolei przedarulańskiej

w nom. wart. 1 3 , 5  7 1 . 0 0 0  korcu
które w zapisach dłużnych państwowych brzmiących na właściciela po 'koron 400 i 
koron 2.000 wystawione i półrocznie to jest od 1 stycznia 1893 począwszy oprocen­
towane bedą.

Prawo zastawu celem ubezpieczenia tej pożyczki zostanie na liniach kolei przedaru­
lańskiej tuż do wykupna wzglgduie konwersyi przeznaczoną 5 proc. pożyczką w księgach 
wpisanem zostanie tak, że p o  ściągnięciu i wygaśnięciu tamtej nowa pożyczka w bezpo­
średnim porządku po 4 proc. pożyczce pierwszeu twa z roku 1884 ubezpieczoną 
będzie.

c) Na podstawie ustawy z 8 kwietnia 1884 Dz U P. No 51 wydanej i do duia 31 
grudnia 1892 jeszcze niewylosowanych w księdze kolejowej na liniach kolei Aryksięcia 
Rudolfa prawem zastawu ubezpieczonych rocznie 4 a/4% a, w. w srebrze oprocentowanych 
i najdłużej aż do roku 1960 spłatnych obligów dłużnych państwowych kolejowych z 12 
lipca 1888 nową

wolną od podatku 4 prc, pożyczkę państw, kolejową 
kolei Arcyksięeia Rudolfa

w rmm. wart. 11G, 470* 200 koron
które w zapisach dłużnych państwowych po knron 400, koron 2 000, koron 1.000 na 
właściciela brzmiące wystawione i od i  styczoia 1893 począwszy oprocentowane będą.

Prawo zastawu celem ubezpieczenia tej pożyczki zostanie w księgach kolejowych na 
liniach kolei arcyksięeia Rudolfa, tuż aż do wykupna względnie konwersyi przeznaczoną 
4 proc. pożyczką opisaną tak, że po ściągnięciu i wygaśnięciu tamtej nowa pożyczka w 
bezpośrednicm porządku 4 po proc. pożyczce, pierwszeństwa z roku 1884 ubezpieczoną 
będzie.

Nowe zapisy dłużne kolejowe zostaną wedle plann umorzenia wylosowane ł to: 
kolei przedarulańskiej od 1 lipca 1893 w 68 latach, kolei Arcyksięeia Rudolfa w 66- 
latach i w 6 miesięcy po ciągnieniu, wypłacone będą al pari. 0. k. Zarząd pań­
stwowy jest upoważniouyra kiedykolwiek i większą liczbę zapisów dłużnych kolejowych 
wylosowanych.

Numera wylosowanych zapisów dłużnych będą do odbycia ciągnienia w „Wiener 
Zeitung ogłaszane.

Wykupno kuponów i wylosowanych zapisów dłużnych nastąpi bez wszelkiego od­
ciągania podatku, należytości itp. w c. k. kasie długów państwowych we Wiedniu.

Nowe pożyczki mogą tylko do podanych celów być użyte, zostaną one do umyślnie 
po temu sporządzonych ksiąg wpisane i pod ustawiczną kontrolą komisyi dla kontroli 
państwowych długów Rady państwa oddane.

Pierwszy do nowych 4 proc. państwowych rentowych obligacyi dodany kupon zapa­
dnie na 1 marca i 893 pierwszy kupon do nowych 4 proc. zapisów dłużnych kolejowych 

odany płatny będzie 1 lipca 1898

Właścicielom powyższych do wykupna względnie konwersyi przeznaczonych 5 proc 
austryackich obligacyj rentowych i 5 prc. względnie 4 s/4% kolejowych listów dłużnych 
państwowych kolei przedarulańskiej i kol. Arcyksięeia Rudolfa przyznaje się prawo ich 
dawne obligacye za odpowiednie nowe 4 proc. obligacye zamienić.

Przy tej zamianie oblicza się :
a) nowe, 4 proc. państwowe obligi rentowe po kursie 93Va proc., zatem za każde 100 koron

nom wartości z kuponem płatnym dnia 1 marca 1893 koron 93.50
Doliczywszy bieżący procent od 1 września do 1 marca 1893 r. „ 2.—

Razem . koron 95.50

zł. 100 —

2.50
zł. 102.50

zł. 47.75

a natomiast 5-procent obligi rentowe za 100 zł. wa. z kuponem
z dnia 1 marca 1893 za . . . . .  -

doliczywszy bieżący procent od 1 września 1892 do 1 marca 1893 
w rachubę brane będą. Razem za

b) Nowe 4-procentowe kolejowe zapisy państwowe dłużne po kursie 96 prc., a 
września 1898 każde 100 zł. nom. wart. z kuponem płatnym dnia 1 
więc za liczy się . . . . .  . koron 96.—
doliczywszy procent oieżący od I stycznia do 1 lipca 1893 ______ „

Razem za koron 98.—
Zaś 5 procentowe zapisy dłużne państwowe kolei przedarulańskiej za każde 100 zł. 

wartości nominalnej z kuponem płatnym dnia i l  lipca 1893 za zł. lOO-—
doliczywszy procent bieżący od 1 stycznia do 1 lipca 1893   2.50

Razem za zł. 102.50
a 4 3/4 procentowy zapisy dłużne kolei arcyksięeia Rudolfa za każde^TOĆT zł. wartości no­
minalnej z kuponem płatnym dnia 1 lipca 1893 r. za . zł. 100.—
doliczywszy bieżący procent od 1 stycznia do 1 lipca 1893 „ 2.37
jako zapłata obliczone będą. Razem za zł) 102.37

Podług tego obliczenia otrzyma każdy subskrybent wartość nominalną pokrytą odpo- 
wiednią liczbą 4 prc. obligacyi — o ile takowe przez obliczenie wartości dostarczonych 
5-prc. względnie 4*/4 prc. obligacyi pokrycie swe znajdzie — podczas gdy nadwyżka w 
miejscach zamiany gotówką wypłaconą zostanie.

Ci właściciele, którzy chcą wykonać swe prawo zamiany, mają zamienić się mające
5-procentowe względnie 4 3/4-procentowe obligacye w czasie

od duia ogłoszenia tego prospektu, aź włącznie 
do wtorku dnia 7 lutego

u jednej z poniżej wymienionych firm pod. utratą p ra w a  zamiany zgłosić, a miano­
wicie :

u S. M. Rothschilda w Wiedniu, u c. k. uprzyw ogólnego austryackiego Za­
kładu kredytowego ziemskiego w Wiedniu, u e. k. uprzyw. austryackiego Za­
kładu kredytowego dla handlu i  przemysłu w Wiedniu i Jego lilii w Bernie, 
Lwowie, Pradze, Tryjeścl i  Opawie.

Przyczem zauważyć należy
1) Wylosowane i już zapadłe 5 prc. względnie 4 3/4 prc. zapisy dłużne kolejowe nie 

będą do zamiany dopuszczone, natomiast wylosowane ale jeszcze nie zapadłe zapisy dłu­
żne kolejowe będą przyjęte.

2) Dostarczenie papierów do zamiany zameldowanych ma albo natychmiast nastąpić 
albo w przeciągu 4 tygodni po upływie terminu konwersyjnego — o ile przy zgłoszeniu 
odpowiednia przez firmę zgłoszenie zamiany przyjmująca ustanowiona — kaucya złożoną 
została.

3) Obligacye, które mają być zamieniane muszą z kuponami co do bieżących procen­
tów być doręczone a to:

5 prc. obligi rentowe z k ^ -o n a a^ - l marca 1893.
5 prc. zapisy dłużne kolejowe państwowe kolei przedarulańskiej z kuponami

z 1 sierpnia 1893 a 
5 prc. zapisy dłużne kolejowe państwowe kolei areyksięoia Rudolfa z kupona­

mi z 1 sierpnia 1893.
Natomiast
4 prc. obligi państwowe rentowe z kuponami z 1 marca 1898
4 prc. zapisy dłużne kolei przedarulańskiej z kuponami z l sierpnia 1893 a
4 prc. „ „ „ arcyksięeia Rndolfa „ z 1 „ 1893 do­

ręczane będą.
4) Złożenie ma nastąpić za pomocą zwyczajnych kwitów meldunkowych, które w

wyż wymienionych miejscach zajmujących się zamianą za darmo dostać można. Przytem
należy zgłosić ewentualnie życzenia co do wysokości papierów —które o ile możliwe u- 
względnione będą.

5) Co do obligacyi do zamiany oddanych otrzymują oddawcy listowne potwierdzenie 
a po zwrocie tegoż po 15-tu dniach razem z wyrównaniem gotówką kwoty nie dającej się 
obliczyć za pomocą sztuk, przez c. k. m inistra skarbu wystawione kwity tymczasowe—  po 
których oddaniu stosownie do bliższego ogłoszenia stanowczo obligi wręczone zostaną.

6) Do dnia 1 kwietnia b. r. nie pobrane kwity tymczasowe zostaną w miejscach za­
miany na rachunek i niebezpieczeństwo oddawcy złożone.

7) O ile przy podaniu zamienić się mających sztuk jeszeze nie zapadłe kupony bra­
kują o tyle należy je uzupełnić gotówką.

Wiedeń, w styczniu 1893.

C. k. przyw ilejow any ogólny austry- C. k. przywilejowany austryacki zakład 
acki zakład kredytowy ziemski. kredytow y dla handlu i przemysłu.

S. M. v. Rotbschild

P p o s i p e k t .

K r ó lewsko-węgierska wolna od podatku 4 prc. 
pożyczka państwowa rentowa od roku 1892. 

Procenta płatne w  koronach
Nom. wart. 1 ,0 6 2 ,0 0 0 .0 0 0  koron.

wydana celem konwersyi względnie wykupna w artykule XXI. ustawy z roku 1892 ozna­
czonych 5 prc. a. w. i w srebrze oprocentowanych i spłacalnych pożyczek i akcyj i

Królewsko-węgierska wolna od podatku 4 prc. 
pożyczka państwowa rentowa z roku 1892.

Całkowita emisya w war. nom. 90,000.000 d w złocie.
P rocen ta  p łatne w z ło c ie  w stosunku wartościowym  100 z ł. z ło ta  =  202 50 m arek D iun. p>ńst. w w arto­

ści =  250  franki'w =  10 L iw . St.

Część wart. nom. 18,000.000 zł, w zlocie.
em itow ana celem  konw ertow ania  w artykule X X I. z roku  1892 oznaczonych  5 prc. do 6 prc. w z ło c ie

oprocentow anych pożyczek.

Obwieszczenie.
Na podstawie artykułu 21 ustawy z roku 1892 wydaj# się króltwsko-węgierska wolna 

od podatku państwowa’ pożyczka rentowa z roku 1892 w ogólnej kwocie i.062 ,000.000 
koron.

Pożyczka ta jest wyłącznie przyznaczona do wykupna i konwertowania w artykule 
21 ustawy z roku 1892 przeznaczonych pożyczek państwowych od państwa jako własnego 
dłużnika objętych pożyczek i akcyj upaństwowionych kolei.

Pożyczka jest w zapisach dłużnych brzmiących na właściciela i to w udziałach po 
100, 200, 500, 1.000 i 10.000 koron, po węgiersku, niemiecku, franeusku i angielsku wy­
stawioną.

Co do wolności podatku i do opodatkowania zapiaów dłużnych ważne są następują­
ce przepisy:

1) Zapisy dłużne, jak i wszystkie przy nich znajdujące się kupony procentowe są 
od wszystkich istniejących stempli, należytości i podatków uwolnione i zapewnia im się 
zupełną wolność od ste npli, należytości i podatków także na przyszłość, tak te  kupony 
bez wszelkiego odciągania wypłacane będą.

2) Zapisy dłużne będą oprocentowane czteru procentami na rok z półrocznymi 
ratami 1 czerwca i  1 grudnia każdego roku.



3) Właściciel może procenta za oddaniem płatnego kuponu procentowego aż do 
dalszego oznaczenia u wszystkich królewsko-węgierskich kas państwowych i urzędach po­
datkowych pobrać, a dalej także

w BUDAPESZCIE u węgierskiego ogólnego Banku kredytowego 
w WIEDNIU u c. k. uprzyw. austryackiego Zakładu kredytowego 

dla handlu i przemysłu 
w „ u c. k. uprzyw. austryackiego Zasładu kredytowego )

ziemskiego I
w „ u Domu bankowego S. M. v Rothschild J
w BERLINIE w Dyrekcyi Towarzystwa dyskontowego 
w „ u Domu bankowego S. Blechróder
w FRANKFURCIE nad Menem u Domu bankowego M. A. v.

Rothschild & Sóhne

w koronach stosow nie do 
artykułu  17 ustaw y  

z roku 1892

Iw m arkach n iem  w al. p ań ­
stw ow ej w edie chw ilow ego  
łk u rsu  w eksl. w edle które- 

I g fJ w yp ła ta  następuje

|  w hol z ł. w edle każdora­
z o w e g o  kursu w eksl. wedle  
J którego w yp łata  nastąpi.

w AMSTERDAMIE w miejsceu, które Dom ( Bankowy S. M. v.
Rothschild w Wiedniu wskaże, jak niemniej

w BUDAPESZCIE u węgierskiego Zakładu kredyt, ziemskiego
„ u Peszteńskiego pierwszego ojczystego Stuwarz.

oszczędnościowej Kasy 
„ u węgierskiego Banku eskomptowego i weks-

InwoiTA w koronach stosow nie do
i o w e g o  artykułu X V II z r. 1892.

„ u peszteńskiego węgierskiego Banku kupieckiego
„ u węgierskiego Banku dla przemysłu i handlu

A. G.
w WIEDNIU u Unionbanku.
w BERLINIE u Domu bankowego Mendelsohn i Spółka 
w FRANKFURCIE u niemieckiego Banku towarowego i weks­

lowego

Przez artykuł ustawy XXI. z roku 1892, został królewsko-węgierski m inister skarbu 
upoważniony, za długi w tymże artykule ustawy zaw arte , właścicielom obligacyi i akcyi 
kapitał zawarty w ich obligacyach lub akcyach wypowiedzieć i o ileby właściciele ściągnąć 
się mającycn obligacyi lub akcyi nie chcieli na podstawie § 7 tejże ustawmy wydać się ma­
jących, umiarkowanej oprocentowanych obligaeyi przyjąć, na miejsce obligacyi względnie 
akcyi ściągniętych, nominalną wartośćkapitału gotówką zapłacić.

Budapeszt, 20 stycznia 1893.

Kierujący król. węg. ministerstwem skarbu król. węg. rainister-prezydent

I
w m arkach n. w al. państ 
w edle kursu w eksl., wedie 
którego w yp łata  nastąpi.

W eh erle m. p.

Obwieszczenie.
Na podstawie artykułu ustawy XXI. z roku 1892, wydaje się celem konwertowania 

w tymże artykule zawartych pożyczek złotych i celem regulacyi waluty po myśli artykułu 
XVII. ustaw z roku 1892 państwową pożyczkę rentową, wolną od podatku, oprocentowaną 
po 4 prc. w złocie w ogólnej kwocie 90.000 000 zł. w złocie wT wart. nom.

Pożyczka jest co do wolności podatku płacenia procentu i wykupna kuponu zupełnie 
zrównaną z 4 prc pożyczkami renty złotej wydanymi na podstawie artykułów XII i XXXII 
z r. 1887. a

Przez artykuły ustawy XXI z roku _«.%$, *u> ał król. węg. mini,der finansó.v upo­
ważniony właścicielom w tym artykule wyliczonych 5-ciu prc. lub 6-prc w złocie opro­
centowanych obligów kolejowych pierwszeństwa w tychże obligach zawarty kapitał wy­
powiedzieć i o ile właściciele mających się ściągnąć obligacyi, by nie chcieli przyjąć 
mających się wydać na podstawie §. 7 tejże ustawy, umiarkowanej opiocentowanych obli­
gacyi — zamiast obligacyi nominalną wartość kapitału w gotówce wypłacić.

Budapeszt, 20 stycznia 1898.

Kierujący król. węg. ministerstwem skarbu król. węg. minister-prezydent.
W ek erle  m. p.

Powołując się na powyższe, w węgierskim urzędowym organie „Bodapesti Kozlóny-1 
ogłoszone obwieszczenie Jego Ekscelencji kierującego król. węg. ministerstwem skarbu 
pana król. węg. Prezydenta ministrów ofiarujemy ninhjszem  w myśl artykułu XXI usta­
wy z r. 1892 właścicielom konwertować się mających pożyczek rentowych, akcyi i obli­
gacyi —  wyjąwszy już spłaconych akcyi węgierskiej kolei północno-wschodniej — za­
mianę. — Przy tej zamianie przyjmuje się obligacye i akcye mające się zamieniać przy 
kupnie w rachubę jak następuje:

aj 5 prc. węgierska renta papierowa
za 100 zł. kapitału wart. nora.
doliczając 5 prc. od 1 grudnia 1892 do 31 maja 1893 włącznie

razem za

b) 5 prc. węgierskie urbaryalne obligacye wykupna
za 100 zł. kapitału nom. wart. . . . . .
doliczywszy 5 prc. od 1 stycznia do 31 maja 1893 włącznie, mniej 

7 prc. podatku dochodowego
razem za

c) 5 prc. akcye kolei Budapeszt-PIęciokoścloły *)
za każdych 100 zł. kapitału wart. nom. . . . .
doliczając 5 prc. od 1 stycznia 1892 do 31 maja 1893 włącznie

razem

d) 5 prc. akcye kolei Alfbld-Fiuine
za każde 100 złotych kapitału wart. nom. 
doliczając 5 prc. od 1 stycznia 1892 do 31 maja 1893 włącznie

zł. w. a. 
100'— 

2-50
102-50

100 - -

1-94
101 94

100-25
709

107-34

e) 5 prc. akcye kolei Siedmiogrodzkiej
za każdych 100-złcrtych kapitału nom. wart. 
doliczając 5 prc. od 1 stycznia do 31 maja 1893

r a z e m

razem

100 -—

209
102-09

100
209

f) 5 prc. akcye kolei Dunaj-Drawa
za każdych 100 zł. kapitału nom. wart. 
doliczywszy 5 prc. od 1 stycznia do 31 maja 1893

1(1209

1 0 0 -

2 0 9
razem 102 09

g) 5 prc. akcye pierwszej węg. galic kolei.
aż do kwoty 4,9ll6.200 zł. srebr. jako na węgierską część toru przypadający udział 
Za każde 100 zł. wart. nom kapitału . . .  100"—
doliczywszy 5 prc. od 1 stycznia do 31 maja włącznie 2 09

razem za 102 09

*) Przy obliczaniu kursu tych akcyi uwzględniono kwotę 50 et za akcyę, która 
wedle późniejszego obliczenia jeszcze pozostała dla akcyonaryu.-zów kolei Budapeszt-Pię- 
ciokościoły z lat przed upaństwowieniem.

h) 5 prc. akcye węgierskiej kolei zachodniej
aż do kwoty 12,259.400 zł. srebr. jako na węgierską część toru przypadający udział 
Za każde 100 zł. wart. nom. kapitału . . . . .  100-—
doliczywszy 5 prc. od 1 stycznia do 31 maja 1893 włącznie . 2‘09

. 102-09razem za

i) 5 prc. węgierskiej zaehodniej kolei obligi pierwszeństwa I. i II. em. aż do
kwoty 19,037.200 złotych w srebrze jako części przypadającej na węgierską część toru. 
Za 100 zł. kapitału wart. nom. . . . . . .  100'—
doliczając 5 prc. od 1 października 1892 do 31 maja 1893 włącznie 3'34

razem za 1Ó3 34

i) 5 prc. węgierskie północno-wschodniej kolei obiigi pierwszeństwa z r. 1869
Za 100 zł. kapitału wartości nominalnej . . . .  100 —
doliczywszy 5 prc. od 1 października 1892 aż do 31 maja 1893 włącznie 3~34

razem za . _______ 103-34

k) 5 prc. Pożyczka złota towarzystwa węgierskiej północno-wschodniej kolei 
z r. 1875  ̂ _ marek

za 100 zł. kapitału wartości nominalnej . . . .  202-50
doliczywszy 5 prc. od 1 stycznia do 30 czerwca 1893 włącznie . 5"

. lÓTolT”

1)

207-50

row

razem za

6 prc. pożyczka zło ta  na rachunek towarzystwa węgierskiej północno- 
wschodniej kolei z r. 1878
za 100 zł. kapitału wartości nominalnej . . . 202 50
doliczywszy 6 prc. od 1 października 1891 do 30 czerwca 1893 włącznie Q-

razem za “ ! T n -o T r" '

m) 5 prc. zjednoczona pożyczka pierwszeństwa węgierskich kolei z r. 1876
za 100 zł. kapitału wartości nominalnej . . . .  202 50
doliczywszy 5 prc. ód 1 stycznia do 30 czerwca 1893 włącznie . 5-

razem za
Natomiast obiicza się nowe
4 prc. zapisy dłużne państwowe w koronach, które do konwertowania papie- 

wyliezbnych od a) włącznie do j) służzć mają
koron 92.50 za każde 100 koron nominalnej wartości 

doliczywszy „ 2. za 4 prc. od 1 grudnia 1892 do 30 maja 1893 włącznie
razem koron 94.50 =  w. a. 47'25, wreszcie

4 prc. zapisy dłużne państwowej renty zło tych  w złocie, które do konwer­
towania papierów wymienionych od k) do m) po kursie 96.20 prc. Berliner Usance 

marek 192.40 za każde 10 zł. kapitału wartości nominalnej
„ 4.— za 4 prc. od 1 stycznia do 30 czerwca 1898 włącznie

razem za marek 196.40

Podług tego obliczenia otrzymuje subskrybent wartość monimalną podzielną przez 
sto koron względnie sto złotych w złocie w 4 prc. zapisach dłużnych, o ile takowe przez
wartość rachunkową 5 prc. i 6 prc obligacyi i akcyi pokrycie znaohodzi podczas gdy
nadwyżka gotówką przez miejsce zamiany wypłaconą zostanie. Ci właściciele poprzednio 
wymienionych rent, obligów pierwszeństwa i akcyi, którzy mają zamiar skorzystać z tu 
wymienionego prawa zamiany, mają zamienić się mające obligacye i akcye w czasie

od dnia ogłoszenia o tem prospektu do włącznie 
wtorku 7 lutego 1891

u jednego z następujących miejsc zamiany pod utratą prawa zamiany zgłosić a mianowicie :
u król. węg. eentraluęj kasy państwowej (pałac ministerstwa skarbu), ) .

„ „ kasy  p a ń s t  o ow ej (urząd cł >wy) ) w Budapeszcie,
„ „ kasy  państw ow ej w Z ag rzeb iu ,

u wszystkich k ró l. węg. u rzęd ó w  p o d a tk o w y c h  (u tych jednak tylko obligacje i akcye
od a)  do j )  w ym ie n io ne )  da le j

w Budapeszcie u W ęgierskiego ogólnego B a n k u  kredytow ego,
„ W ied n iu  „ S. M. v . R othscbild ,
„ „ „ c. k . uprzyw . austr. Zak ładu  kredytow ego dla h an ­

dlu i przem ysłu ,
„ „ „ c- k . uprzyw . ogólnego austr. Zak ład u  kredytow ego

aiem skiego,
„ B ern ie , Lw ow ie, Pradze, Tryeście i Opawie u filii c. k . uprzyw il.

austr. Zakładu k red yt, dla kandlu  i p r z e m y s ł u ,  
orócz tego w Berlinie* P rarkfu rcie  u. II ., K o lo n ii, A m sterdam ie wedle 
warunków, jakie poda Dyrekcya towarzystwa dyskontowego, bank dla handlu i przemy­
słu, dom bankowy M. A. von Rothschild i Synowie i dom bankowy S. Bleichróder, wzglę­
dnie dom bankowy A. Gausl.

Przy zamianie są następujące warunki miarodajne:
1) Mające się zamienić obligacye i akcye wraz z bieżącym kuponem należy zapo- 

mocą zwyczajnego kwńu meldunkowego, który miejsca meldunkowe bezpłatnie wydadzą, 
złożyć. . ,

2) Wylosowane juz zapadłe obligacye, względnie akcye nie są do zamiany dopu­
szczone, wylosowane a niezapadłe jeszcze będą y p f i ę te..

8) Dostarczenie zameldowanych do zamiany papi&tfff ma nastąpić zaraz albo w 
przeciąga 4-tygodni po upływie terminu konw er^i o ile złoięno dostateczną przez miej­
sce zamiany oznaczyc się mającą kaucję. - ;1*-

4) Na doręczone przez zamiany obligacye i akcye otrzymają ci którzy je złożyli pi­
semne potwierdzenie za którego zwrotem 15 dni od dnia podania licząc wraz z ewen­
tualną wynikłą nadwyżką w gotówce 4 prc. państwowe zapisy tiużnicze doręczone zostaną.

5) Wydanie definitywnych 4 prc. zapisów dłużnych nastąpi w tym samym miejscu, 
w którym złożono do zamiany przeznaczone stare obligacye i akcye.

6) Aż do 1 maja 1893 nie podniesione zapisy dłużnicze państwowej renty pozostają 
na rachunek i bezpieczeństwo właściciela w odpowiednim miejscu zamiany.

7) Pod g), Ja), i) wymienione akcye pierw. węg. gal. kolei akcye kolei zach dnio- 
węgierskiej i obligacye pierwszeństwa pierwszej i Ilgiej em. węgierskiej kolei zachodniej 
mogą tylko dopodanych przy tycn punktacn wysokości być uwzględnione. W obsc czego ka­
żdemu miejscu wolno jeżeli subskrypcje przewyższą jej przekazaną' kwotę 4 prc. renty 
państwowej, dalszych meldunków nie przyjąć, względnie takowe zniżyć.

8) Zgłoszenia na na pewne częściej 4 prc. pożyczki rentowej państwowej tylko o 
tyle mogą być uwzględnione o ile to wedle zdania miejsca zgłoszenia zgodnem jest z in­
teresami reszty subskrybentów.

9) O ile podane do zamiany od a) do j) wymienione akcye i obligacye mają niem ie­
cki stempel państwowy o tyle zgłaszającym się, mogą być wydane 4 prc. zapisy dłu- 
inicze renty państwowej w koronach z niemieckim stemplem. Niemiemieckim stemplem 
opatrzone akcye i obligacye należy na osobnej konsygnacyi zapisać, Do wydania przyjść 
mające 4 prc. zapisy dłużnicze renty państwowej złotych reńskich w złocie, będą opa- 
tzone niemieckim stemplem państwowym.

10) Właściciele imię brzmiących i winkulowanych obligacyi, i akcyi mają swoje 
papiery wedle powyżej opisanej modły do któlewsko-węgierskiej kasy centralnej państwo­
wej w Budapeszcie za pośrednictwem tego miejsca do komisyi przesłać, kcóre za kwitem 
procenta wypłacało.

Wiedeń w styczniu 1893.

C. k. przyw . austryacki Zakład C. k. przyw . ogólno austryacki Zakład 
kredytow y dla handlu i przemysłu. kredytow y ziemski.

S. M. v. Rothschild.
Z Drukami Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego J, 12 dom Wernera. (Zarządca W ł, J, Weber), Papier z fabryki papieru J. Fiałkowskich.


